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Wielka Manlfeslsija Jedności
W  niedzielę, dnia 24bm . w  ramach ob­

chodów Roku Kościuszkowskiego odbyła się 
we W rocław iu  f io lk a  manifestacja kii czci 
Tadeusza Kościuszki i  wszystkich bo jow n i-: 
ków  za wolność i  niepodległość. Po  raz 
p ierwszy w  tyin mieście społeczeństwo zor- 
ganizowane w  Zw iązkach Zawodowych, Sto-: 
warzyszeniach i m łodzież szkolna wespół z 
W ojskiem  i  Organizacjam i b. Uczestników 
W a lk  o Niepodległość demonstrowało swoją 
wierność zasadom demokratycznym,'których 
symbolem  jest dlą nas Tadeusz Kościuszko. 
P o  mszy polowej na najw iększym  placu 
W rocław ia , Placu Wolności, którą ęelebro- 
w ał przy pięknie udekorowanym ołtarzu 
biskup Dolnego Śląsku ks. dr. Karol .M ilik 
nastąpiło, uroczyste poświęcanie sztandaru 
Związku- 'Uczestników W a lk  o Niepodległość 
i  Demokrację, k tó r y . -właśnie t  tym  dniu, 
odbywał swój P ierw szy Z jazd W ojewódzki. 
Następnie W yruszył ulicam i miasta pochód. 
W  pochodzie niesiono liczne transparenty, 
na których czytaliśmy hasła, w iążące chwilę

obecną z owym  pam iętnym  dniem 24 marca 
1794 roku, kiedy to Naczelnik Kościuszko na 
Rynku K rakowskim  jednoczył wokol Siebie 
cały naród d o  walki o Niepodległość i spra: 
w ied ljwość ' społeczną. : W  pochodzie zw ra­
cali uwagę doskonałą postawą harcerze 
wrocławscy, kolejarze* oraz M ilic ja ' Obywa­
telska.'T łum y publiczności niezoęganizowa- 
nej, która w yległa  na ulice m iasta w ten 
piękny dzień wiosenny towarzyszyły pocho­
dowi jna całej' tego trasie.

Po  przejściu ulicami miasta, p rzy  .dźwię­
kach orkiestr kolejarskiej i wojskowej .po­
chód skierował się na Plac Tądśusza Koś-, 
ciuszki, gdzie Prezydent miasta ob. inż. 
Aleksander W aćhniewski dokonał uroczy­
stego - odsłonięcia Kam ienia pamiątkowego 
ku ężci bohaterów walk ó * niepodległość, 
któryl jest p ierwszym  pomnikiem polskim  na 
terenie W rocław ia . W  swym  Krótkim pfzęt 
mówieniu ob. Prezydent oświadczył, że w 
miejscu gdzie leży kamień już w  na jbliż­
szej przyszłości Stanie wspaniały pomnik

Tadeusza K o śc iu s zk iu fu n d o w a n y  przez 
spóleczeństwo „wrocławskie. ' Z' kolei w 
imieniu Komitetu Roku ' Kościuszkowskiego 
we W rocław iu i Związku Uczestników W alk  
o Niepodległość przem ów ił w  słowach pro- 
styeb 4 bardzo pięknych poseł do K. R. N. 
ob. Kpt. Jerzy  Drewnowski, wskazując na 
pełniących* wartę honorową przedstawicieli 
wszystkich ' Organizacji, które walczyły 
zbrojnie ó Niepodległość i pemokrację, jako 
na widomy syińbol tej jediipśfci narodu, któ­
ra szczególnie na Ziem iach Zachodnich jest 
nam tak potrzebna.

Przebieg ‘ uroczystości zd jęty został na 
taśmę film ow ą przez specjalną ekipę F ilm u 
Polskiego. Brało w  n iej udział około. 8 ty ­
sięcy obywateli W rocław ia.

Uroczystości 'organizował Kom itet Roku 
Kościuszkowskiego we W rocław iu pod prze- 
wodmpwęm M gra Kofty  wespół ze Zw ią­
zkiem ' .Uczestników W a lk  U Niepodległość, 
z ramienia którego występował M ajor 
Bartosz.

MARSZAŁEK TITO W  PRADZE
PRAG A (PAP). Marszałek Tito w towarzystwie 

premiera czechosłowackiego złoży! wizytę pre­
zydentowi republiki czechosłowackiej Beneszowi. 
Prezydent Benesz serdecznie powitał marsz. Tito 
i w rozmowie z nim powiedział między innymi:

„Obydwa nasze narody' przeszły przez strasz­
ne piekło niemieckiej okupacji 'i przez piekło niev 
mieckiej brutalności, jednak wykazały one nie­
zwykłą siłę oporu i wielkie bohaterstwo".

Następnie prezydent Benesz udekorował mar­
szałka Tito orderem Lwa Zwycięstwa I-szej kla­
sy. Dzięk8jącpreź7 ’Reneśzówi Warnemu* własnym, 
w imieniu armii. jugosłowiańskiej .i .całego narodu 
jugosłowiańskiego.

Marszałek Tito wyraził nadzieję, że obydwa 
państwa będą żyły w przyjaźni, współpracując 
ze sobą W dziedzinie gospodarczej, kulturalną > 
politycznej.

Następnie na zamku Hradczyńskim- wydano 
bankiet na cześć marszałka Tito.,

200 MILIONÓW SŁOWIAN  
W  ZWIĄZKU PRZYJAŹNI 

Gen. Świerczewski domaga się wol­
ności dla Hiszpanii

/ BELGRAD (SAP)! .W  imieniu delegacji poi- i 
skiej na odbywającym się zjeżdzie uczestników 
walk w  Hiszpanii przemawiał gen. Świerczew­
ski. Powiedział on w  związku % pobytem Mar­

szałka Tito w  Warszawie: „Po raz pierwszy 200 
,milionów Słowian łączy się związkiem przyjaźni.
,Matką tego związku jest Żwiązek Radziecki. 
Nikt z nas nie pragnie wojny, ale Hiszpania z 
: reżimem gen. Franco pozostała jako ostatnie 
.ognisko faszyzmu w Europie. Biliśmy ,się dla 
Wolności Hiszpanii. Aby- pokój b y ł trwały, mu­
szą znikąć wszelkie resztki faszyzmu". Gen. 
Świerczewski yakończyl ; sw e , przemówienie 
okrzykiem na cześć nkrodu jugosłowiańskiego 

" I  marsz. Tito.

UM O W A LOTNICZA MIĘDZY 
POLSKĄ A  ZSRR

MOSKWA (PAP), W  Moskwie zakończyły się 
rokowania między, przedstawicielami rządu ZSRR 
a delegacją rządu polskiego na temat organizacji1 
połączenia lotnicżego. Rozmowy odbywały się 
w przyjaznej atmosferze wzajemnego: zrozumienia 
i  zakończyły się podpisaniem umówy. Umowa 
przewiduje eksploatację link. lotniczych Moskwą— 
Warszawa, Moskwa—-Warszawa-—Berlin i War­
szawa—Berlin. Umowa przewiduje również udzie­
lenie przez ZSRR pomocy, technicznej cywilne­
mu ' lotnictwu Polski., Umowę podpisali: w imie­
niu rządu ZSRR—marszałek lotnictwa Astachow 
j w  imieniu rządu polskiegó — więe-minister Ole­
wiński. . EBżr V dfwt .

Powrót delegacji KC Zw. Zaw. z ZSRR
W A RS ZA W A (PAP). W  dniu 24-tym bm. 

powróciła, ze Związku Radzieckiego po miesię- 
czym pobycie delegacja KC ZZ. Na lotnisku w 
Moskwie delegację żegnali przedstawiciele 
Wszechzwiązkowej Centralnej Rady Związków 
Zawodowych.

• Przed odjazdem kierownik delegacji KCZZ 
pb. Rusinek wygłosił następujące przemówienie, 
które- było transmitowane przez radio;: . >
j „Delegacja Polskich Zw. Zaw. po miesięcznym 
pobyStó 'W'Moskwie, tenragradziy stkłitftj^fdnie5 
ł Soczi wraca' do kraju. Żegnamy narody ZSRR 
i was, przedstawiciele Wszedhzwiązkowej- Cen­
tralnej Rady Związków Zawodowych wzruszeni 
waszą serdćcznścią i waszą życzliwścią. 
Wracamy bogaci od wrażenia i  uzbrojeni w 
materiał prawdy o Związku Radzieckim.' Prze­
każemy naszemu krajowi wasze uczucia Szcze­
rej i niekłamanej przyjaźni. .

Pozwólcie, ż e ,imieniem delegacji pożegnam 
was okrzykiem: „Niech żyje szczera i  nieroze­
rwalna przyjaźń w rodzinie Słowian, niech żyje 
i umacnia się spjusz między narodami ZSRR, a 
Demokratyczną i Suwerenną polską. Niech żyje 
generalissimus .Stalin." •;

: MOSKWA ,(!PAP) —  ' Kierownik delegacji 
KCZZ, Kazimierz Rusinek, złożył przed opuszcze­

niem Moskwy, korespondentowi ąrganu Radziec­
kich Zw. Zajr. „Trudo" oświadczenie, w którym 
powiedział między- innymi:,

„Wielkim wydarzeniem w przededniu naszego 
wyjazju z Moskwy, było przyjęcie polskiej de­
legacji Zw. Zaw. przez Stalina i Mołotowa. Je­
steśmy ogromnie ' zadowoleni, mogąc przywieźć 
narodowi polskiemu przyjazne słowa .skierowane 
doń przez generalissimusa Stalina. Naszą radość 
będzie radością całej Polski Demokratycznej“ .

Wspominając następnie o wielkich osiągnię­
ciach Związku Radzieckiego, ob. Rusinek powie­
dział: „Osiągnięcia socjalne i  gospodarcze, które 
widzieliśmy w Związku Radzieckim, są bardzo 
często wynikiem pracy Związków Zawód. Nie 
mogliśmy nie zauważyć faktu,że. działacze ra­
dzieckich Związków Zaw. dokładnie zdają sobie 
sprawę z odpowiedzialności powierzonej im pra­
cy, Cała prasa radzieckich Związków Zawodo­
wych poświęcana jest służbie i  interesom klasy 
robotniczej. Pozostaje nam wyrazić życzenie, 
aby nawiązany przez nas kontakt z radzieckimi 
związkami zawodowymi stawał się coraz bliższy. 
Łączność między organizacjami zawodowymi na­
szych krajów wydatnie przyczyni się do utrwa­
lenia przyjaźni radziecko-polskiej".

Dolny Śląsk oddał ponadlOO°|0 świadczeń rzeczowych
Jeże li b y  ktoś powiedział, że  Świad­

czenia rzeczow e są dla Państwa tym, czym. 
chleb w  życ iu  codziennym  d la każdego 
człow ieka to utrąfilby w  sedno .sprawy. 
W łaśn ie świadczenia rzeczow e dostarczają 
rzeczy  najniezbędniejszych dla życ ia  —  
żywności. Zda jem y .sobie sprawę, że  od 
tak  prostego na p ierw szy  rzut oka zagad-' 
hienia jak  aprowizacja, pracującej ludności, 
za leży  szczególnie dziś i  szczególnie na 
Ziem iach Odzyskanych dosłownie wszyst­
ko. 'Sprawa wykonania* świadczeń rzeczo­
w ych  w ysuw a się też na czoło wszystkich 
innych zagadnień gospodarczych. v

W  ogólnej akcji zdawania, świadczeń 
rzeczow ych  D olny Śląsk pom imo zniszczeń 
i specyficznych warunków _ n ie  pozostał, 
w  ty le  za innym i wojew ództwam i. Z e - 
względu na różny stopień zniszczenia dzia­
łaniami w o jen nym i i  różne dla poszczegól­
nych pow ia tów  m ożliw ości lokalne, plan 
świadczeń rzeczow ych  n ie  w szędzie b y ł 
jednakow y. %

W  różnym  też stopniu, je że li chodzi #  
procentow e w ykonanie planu, świadczenia 
rzeczow e zostały przez poszczególne po­

w ia ty  zdane. D oln y  Śląsk jako całość, w y ­
konał plan zdania . świadczeń rzeczow ych  
w  ilości, przekraczającej prelim inarz. W  
p ierw szych  dniach trzeciej dekady marca 
św iadczenia p rzekroczy ły  100%  planu. 
W  ten sposób D olny Śląsk, jako Jedno 
z  p ierw szych w o jew ództw  w  Polsce, speł­
nił sw ó j• obow iązek, m imo trudności, w y n i­
kających ze  specja lnego położen ia gospo­
darczego tych  terenów.

Z  pow iatów , które w ykon a ły  plan odda­
nia świadczeń rzeczow ych, szczególnym i 
wynikam i w ykaza ły  się: Bolesław iec 188,3 

roc., Jaw or 181,4 proc., Lubań 178 proc., 
egań 144,6 proc., oraz Ząbkow ice 136,5 

procent. | -
Jak w yn ika z raportów, napływających 

z  akcji świadczeń 'rzeczow ych  najlepszym i 
wynikam i w ykaza ły  się n ie pow ia ty  naj­
m niej zniszczone, a le  te, w . których k ie ­
row n ictw o akcją spoczyw ało w  bardziej 
energicznych rękach i  gdzie ludność, mimo 
trudniejszych często warunków, Wykazała 
W ięcej poczucia obowiązku obyw ate l­
sk iego. '

Rozmowa z Ludwikiem Solskim
Wczoraj teatr wrocławski gościł w  swych 

marach mistrza Ludwika Solskiego nie Jako 
artystę, lecz jako widza. Na wieczornym 
przedstawieniu granej obecnie sztuki „Moja 
siostra i ja" był obecnie zawsze młody Ju­
bilat 70-ciolecia pracy- scenicznej. Dyrektor 
Trzciński w gorących słowach powitał Ju­
bilata, zwracając uwagę na takt, że jest to 
bodaj jedyny na świecie wypadek, gdy taki 
jubilat występuje niezmordowanie w nie- 
granych przez siebie dotąd rolach. Publi­
czność, wypełniająca po brzegi salę teatru 
urządziła Ludwikowi Solskiemu długotrwa­
łą  burzliwą owację, wznosząc okrzyki na 
Jego cześć.

Korzystając ze sposobności odwiedziliśmy 
Ludwika Solskiego w  czasie przerwy w  ga­
binecie dyrektora Trzcińskiego. Ze zdumie­
niem stwierdzamy, że czas nie pozostawia 
■a tej tak dobrze znanej, charakterystycznej

twarzy najmniejszych śladów. Na nasze py­
tanie, jak czuje się we Wrocławia. Ludwik 
Solski opowiada nam z entuzjazmem o cu­
dach architektury, jakie oglądał już w mieś­
cie. W e W rocławia jest po raz pierwszy w  
życin. W yraża się z uznaniem o pracy dyr. 
Trzcińskiego i ma nadzieję, że „Grube ryby", 
w  których Go ża kilka dni ujrzymy, pójdą 
dobrze. Jest to powiedziane tak skromnie, 
że wprawia nas w  zdumienie. Przecież wie­
my dobrze, że każde przedstawienie z Lud­
wikiem Solskim jest przeżyciem dla widzów 
i naturalna skromność Mistrza musi wy­
wołać podziw.

Dzwonek zapowiada już koniec przerwy, 
więc żegnamy się z Ludwikiem Solskim 
i obiecujemy sobie jnż dziś wiele po nczcłe 
duchowej, jaka nas czeka na bliskiej pre­
mierze, -

SEKRETARZ POWIATOWY PPS 
I FUNKCJONARIUSZ 

Urzędu Bezpieczeństwa — ofiarami kul 
reakcyjnego bandyty 

R YB N IK  (SAP). W  dniu 19 marca, o godz, 
14, w  drodze powrotnej motocyklem z Kato­
wic do Rybnika, m iędzy wsią Rozieniem  a 
Bybnikiem  — zostali napadnięci i  zamordo­
wani przez bandytę: tow. Budżialik Augu­
styn, sekretarz powiatowy P P S  w  Rybniku 
i  ob; Ćwikliński Zygmunt, funkcjonariusz 
Urzędu Bezpieczeństwa w  Rybniku.

Ohydny mord w yw ołał powszechne obu­
rzenie ludności m iejscowej.

Pogrzeb ofiar bratobójczego mordu od­
będzie się:23 b. m. w  Rybniku.- 

RYBNIK (PAP). W  dniu 23-cim bm. odbył się 
tu pogrzeb ofiar skrytobójczego mordu doko- 

: nanego na osobach: Augustyna Buchalika, se­
kretarza Pow, Kom. PPS w  Rybniku oraz Sta­
nisława Ćwiklińskiego —  funkcjonariusza -UB 
w Rybniku. Pogrzeb stał się wielką mśnir 
festacją świata pracy, który zdecydowanie po­
tępił bratobójcze mordy dokonywane na naj­
lepszych synach ziemi śląsko-dąbrowskiej,

Podwójna miara
(Jeszcze o Kongresie Zachodniego Dzienni­

karstwa)
Jak już m ieliśm y sposobność napisać 

pod , bezpośrednim wrażeniem  Kongresu 
— uważamy tę imprezę za pożyteczną, 
gdyż pozwoliła dziennikarstwu na w ielu  
odcinkach uporządkować tezy propagan­
dowe, związane z życiem  Ziem  -Odzy­
skanych. inna jest natomiast rzecz, 
czy wszystko, o czym. na Kongre­
sie mówiono i co...tam: zrobiono, było 
pótrzebne i  pożyteczne. Kierowano się tu 

■zupełnie dowolną oceną-. I  tak na przykład 
„wychodziła poza ’ ramy zadań Kongreso­
wych" następująca rezolucja, zgłoszona przez 
postępowych' dziennikarzy;

„Kongres Zachodniego Dziennikarstwa 
ocenia w  pełni pozytywny wysiłek Rządu 
R. P., zm ierzający do jak  najszybszego z li­
kw idow an ia  skutków wojny oraz do gospo­
darczej i  społecznej odbudowy Polski przy 
pomocy znakomitych reform. W  obw ili obec­
nej, gdy  Polska znajduje się przed tak 
ważnym wydarzeniem  wewnętrzno-polityczr 
pyto, jak  wybory do ciał ustawodawczych 
.konieczna jest jedność Całego narodu, aby 
nie Wywołać niepotrzebnych Wstrząsów przez 
S-walkę przedwyborczą i polityczną.

- Na terenach Polski zachodniej, zwłaszcza 
zaś na. Ziem iach Odzyskanych, zasiedlanych-. 
przez różnorodny. element: i gospodarczo 
luźno jeszcze związanych z Polską,' walka 
taką jest niepotrzebna i  m oże tylko naro­
dowi polskiemu w walce jego o niezależność 
polityczną i  gospodarczą przynieść szkody..

: D latego 'Kongres w zyw a wszystkich de­
mokratycznych dziennikarzy Polski, aby 
sw ó j talent i wszystkie swoje zdolności od­
dali na usługi w alki o jednolity blok wy-

„haftSy,.gdyż tyiko..tems#tok może zapewnić ,
^Rnsćerówftówagę i stabilizację stosunków. . 
? _ Komisja propagandowa Kongresu odrzu­
ciła tę rezolucję dziesięcioma głosami prze- 

| ciw pięciu, jako Wychodzącą poza ramy 
: Kongresu. Równocześnie na komisję rekapi- 
tulacyjną wpłynął wniosek innej komisji,, 
żądający zniesienia t. zw. klucza partyjnego, 
czyli parytetu przy obsadzaniu adm inistracji , 
państwowej w  Województwie olsztyńskim.

Słuszna- jest moimi zdaniem 'zasada, że 
nie należy ograniczać swobody przekonań;. 
Lecz jeszcze słuszniejszą jest zasada elemen­
tarnej przyzw oitości Jeżeli sprawa wybo­
rów,. a  w ięc najhardziej istotnego wydarze­
nia politycznego, jakie nas oczekuje na Z ie­
miach Odzyskanych, wydarzenia, które mai 
w pływ  już w  chw ili obecnej na życie 
i sprawy potoczne, zaprzątając um ysły 
Walką polityczną i  odciągając ludzi od pozy­
tywnej pracy —* jeże li w ięc sprawa wyborów 
Uie jest ściśle związana ze  sprawami życio­
w ym i Z iem  Odzyskanych,: dlaczego Kongres 
stanął na stanowisku, że inna sprawa o cha­
rakterze, wybitnie politycznym  m a ściślejszy 
związek i  problemami zachodnimi?
. Opuściliśmy Kongres, przedstawiając te 

momenty pod rozw ąję ludzi poważnych. ‘ I  
byłem-pewny, że plenum nie uchwali tego 
wnioskh, k tóry jest prowokacją dla polskiej 
dembkracji i  dla polskiej’ k lasy robotniczej. 
Pom yliłem  się. W 1 uchwałach kongresowych 
znalazłem m iędzy innym i demonstracyjny- 
(trudno go inaczej nazwać, bo praktycznych 
następstw nie będzie na szczęście m iał) 
wniosek o kluczu partyjnym . I  to skłania 
mnie, aby jeszcze raz pisać o Kongresie 
poznańskim.

Są wśród dziennikarzy polskich panowie, 
k tórzy głosekn drżącym  z oburzenia m ówią 
o krępowaniu wolności słowa. Czy ci pano­
w ie nie uw ażają, że dopuścili się w wypadku 
obu wspomnianych wniosków tego prze­
stępstwa? Rezólucję . o bloku wyborczym  
kom isja odrzuciła, uzasadniając to tym, że 
Kongres w  depeszy powitalnej do fb-ezydeflta • 
K R N  w yraził się o jednomyślności całego 
narodu. Tak  ogóln ikowy eufemizm  m iał 
zdaniem  tych panów -zastąpić wyraźne 
'stwierdzenie, że polscy dziennikarze chcą 
rządowi i  dem okracji polskiej homóe w  ich 
wysiłkach. Po lityka  ta  'demaskuje w  zu­
pełności pewne kola  dziennikarskie, które 
pozostały do dnia; dzisiejszego ośrodkami 
reakcji. One to  stwarzają dwutorowość,, 
która wykorzystywana jest w  walce z  demo­
kracją. Jest na jw yższy  czas, aby demokra­
tyczny rząd p o lsk i'n ie  dopuścił do pano­
szenia się w rogiego d la k lasy pracującej 
elementu wśród tych właśnie, którzy są po­
w ołani do uświadam iania narodu i do k iero­
wan ia n im  w  walce, o  sprawiedliwość spo­
łeczną. Bronisłow Winnicki

MINISTER KWIATKOWSKI 
W  SZCZECINIE ■

SZCZECIN (SAP). Delegat Rządu do Spraw 
Wybrzeża, minister Kwiatkowski oraz dyrektor 
Biura Odbudowy Portów, inż. Szczedrowicz, do­
konali kilkudniowej inspekcji w  Szczecinie, ce­
lem zapoznania się ze stanem przekazanego'nie 
dawno władzom polskim przez władze radzie­
ckie portu szczecińskiego, i 

Minister Kwiatkowski Oraz dyrektor Szcze- 
drowicż rozpairzy ii możliwoŚci odbudowy portu 
oraz możliwości szybkiego uruchomienia nor­
malnej pracy tego cennego dla nas pirtą, ,



t c l t o n u i w
Ujęcie gen. M ichajłow icza 

BELGRAD (PAP), posiedzeniu gabinetu
jugosłowiańskiego, minister spraw . wewnętrznych 
oświadczył, iż przywódca czetników gen. Mi-* 
chajłowicz został ujęty 13-go marca 1946 r.

W ybory *  Grecji — 31 marca 
LONDYN (SAP)Ć Brytyjskie Ministerstwo 

-Spraw Zagranicznych wyraziło opinię o sytua­
cji w Grecji przed wyborami, stwierdzając, że 
termin wyborów ustalony na dzień 31 marca, 
nie powinien być przesunięty.

Proces japońskich przestęców wojennych 
R A N G U N  (SA P). ' Rozpoczął się "tutaj 

p ierw szy proces japońskich przestępców w o­
jennych. Przed  sądem stanęło 8-miu żoł­
n ierzy  i 6 członków- japońskiego Gestapo, 
oskarżonych o wym ordowanie m ieszkań­
ców wsi Kalagon.

i  miliony odznaczonych 120 km wstążki 
orderowe]

. , LO N D YN  fSARl:' %. okazji „D nia  Zw ycię­
stwa*' w  A n g lii zostanie uaeltorówańycn za 
zasługi w  czasie. swo‘jn y ; 4 m iliony osób 
spośród ludności ‘cyw ilnej. '

N a  wstążeczki do, orderów £ zostanie-, zu­
żytych 120 km  wstążki w  kolorach zielonym  
i tango!

Bydło duńskie dla Czechosłowacji 
.. PRAGA" (SA P). Do Czechosłowacji p rzy­

były  pierwsze transporty bydła' z Danii. Jak 
podaje m inisterstwo wyżyw ienia, oczekiwane; 
są niebawem dalsze, transporty.

Niezawisłość Transjordanii 
LO N D YN  (SA P). W czora j nastąpiło pod­

pisanie deklaracji o niezawisłość Transjor­
danii. Ze strony.W . B rytan ii deklarację pod* 
pisał miń. Bevin, im ieniern Transjordanii 

'Ęm łr Abdullah.

Zrabowany przez Niemców rad wraca 
. do właścicieli

P R A G A  (SA łĄ - W  konsulacie czechosło­
w ackim  w Tok io w r. 1939 Niemcy-.zabrali 
337 m iligram ów radu, który pył przezna 
czony dla japońskich szpitali. Obecnie 
Władze ameyykańąkia znalazły rad \y piw? 
nicy poselstwa niem ieckiego w Kobe i  prze-, 
słały do Waszyngtonu. Rząd USA. przekazał 
rad ambasadzie czechosłowackiej.

Gest humanitarny. —  ale skąpy 
MELBOURNE; (SAP). Rząd australijski zezwo­

lił na osiedlenie się w Australii 2.500 Żydów, 
'z Europy. Australijski minister, dla spraw, imi­
gracji oświadczył, że jest to humanitarny gest 
W stosąhku do oiiar-hitlelowskich prześladow­
ców.

Apel o pomoc dla głodujących * 
Europejczyków

N O W Y JQRK (SAP), W  związku Z obradami 
UNRRA W Atlantic City „New  York/Herald 

. Tiibune" domaga się utworzenia amerykań­
skiego kęmitetu do walki z "klęską głodu na 
święcie:' Dziennik piszę! Oszczędzanie artyku­

ł ó w  żywnościowych- ięs f. honorowym Obowiąz­
kiem każdego Amerykanina. Każda., nawet 
drobna .zaoszczędzona :tfo&  żyWnbśęl jest pro­
mieniem nadziei dja; głodującej ■ ludności Buro- 

' py. Zasiadając do stołu, musimy zdawać' sobie 
sprawę, że siada Z nami niewidzialny odśw*. *

Przemówienie Vandenberga 
N O V Y  JORK (P-AP). Przywódca partii -re­

publikańskiej, senator’ Yaudehfeerg; wygłosił w 
stanie Michigan przemówienie, W Którym oświad 
cżył: „Wojna między Stanami Zjednoczonymi a 
Rosją jest nie do j>ćifhySleniil“ i Yaudeiiberg, który­
by! delegatem StaWty Zjedttoężefeyeh na ; generał- 
nyni' zgromadzeniu O NZ w Londynie, sprzeciwił 
się 'Zawarciu sojuszu ahgłorąmerykańąkiegb.

Przemówienie Fellża Gouin'a 
’ PARYŻ (PAP)J ” Premier -francuski Ś i#* -@ouiń
Wygłosił w Strassburgu przemówienie, w którym 
domagał się- przyśpieszenia -decyzji w sprawie 

tlńiędzynarodowej kontroli nad Zagłębiem Ruhry.

Utworzenie nowego gabinetu w  Finlandii 
i SZTOKHOLM (PAP). W  niedzielę, |bia . 24-^0 
marca br. Został utworzOny nowy gabinet" fiński, 
którego premierem i ministrem obrony;, ostał,J5tau- 
no -Pękkat, członek partii socjaldemokratycznej,

‘ a ministrem spra% zagranicznych ■— Karol Enckell 
(niezależny).

W yjazd ambasadora Rzeczypospolitej 
Polskiej do Belgradu 

W ARSZAW A (P A P ) -*• W  dniu 28-eim mar­
ca 194(? r. wyjechał' z Warszawy samolotem. de 
Pragi ambasador--. Rżecsypoapolitej - Polskiej — 
Jtfn Karol Wende wraz z , ezłon-kami ambasady!

Ambasador Wende powróci-do Belgradu wraz 
4 marsz. Tito, który obććnie przebywa w Cze-; 

’ cho słowaeji.

Związek Sam. Chłopskiej nowym demokratycznym somorzodem wsi
Prezydent Bierut przyjął delegację Związku

‘ W A RSZA W A (SAP)- Prezydium Zarządu Głó­
wnego Związku Samopomocy Chłopskiej w  oso­
bach obywateli Stanisława Janusza, Franciszka 
Króla!- Stanisława < Cieślka, Stanisława Fedec- 
kiego, Jana Burdzęgo i Stanisłwa Podrygały 
przyjęte zostało na dłuższej audiencji przez 
Prezydenta KRN Bolesława Bieruta.

Od "początku istnienia .Związku Samopomocy 
Chłopskiej Prezydent KRN otaczał Związek Sa­
mopomocy, Chłopskiej zawsze swą życzliwością

i opieką, interesując się bardzo jego osiągnię­
ciami i  trudnościami w  piScy.
.; Prezydent Bieruń omawiając dorobek II Zjaz­
du Z. S. Chł„ z uznaniem-podkreślił słuszną je­
go linię, polegającą na skupieniu Wszystkich'sił 
chłopskich dba odbudowy rolnictwa i dla Odbu­
dowy kraju. Jedność chłopska jest najpewniej­
szą drogą do poprawy bytu chłopów, a uczynie­
nie Wszystkich chłopów zamożnymi jest prze­
cież głównym celem pracy Związku Samopo­
mocy Chłopskiej. Przez umasawienie swych

Krajowy Zjazd Zw. Zawodowego 
Robotników i Pracowników Rolnych

LODŹ (PAP). Dnia 24-go btu. rozpoczął się w  
Łodzi drugi Nadzwyczajny W alny Krajowy 
Zjazd delegatów Zw.aZaw. Robotników i  Pra­
cowników Ręlnych Rzeczypospolitej Polski. 
Obrady, -zagaił przewodniczący . zarządu głó­
wnego Związku ob. Sokół,. witając przybyłych 
delegatów oraz przedstawicieli władz państwo­
wych, . Związków zawodowych i '  ftartii -poli­
tycznych. - .  '• 4

Imieniem Wojewody, łódziekiego powitał 
jazd ob. Krysiński, który omówił zadania, ja­

kie stoją przed związkiem oraz wskazał na cel 
zjazdu jakim .jest przegląd sił i  wytyczenie 
•dróg dalszej prądy. ■

Z ramienia Ministerstwa Pracy i  • Opieki 
Społecznej przemawiał ob- Dąbrowski, stwier­
dzając, , że najważniejszymi obecnie zadaniem, 
w  związku z odbudową kraju jest podniesienie 
produkcji rolnej, mającej dostarczyć żywności 
masom robotniczym miast.

Imieniem CK PPR przemawiał ob, Zduńczyk, 
Omawiając wielkie znaczenie zjazdu, oraz za­
dania związku. Mówca poruszył też,, obszernie 
sprawę' Wyborów, krytykując politykę wy-

bbrcZą PSL, jako niezgodną z wołą mas chłop­
skich.. Ób. Zduńczyk zapewnił zebranych, że 
wybóry dadzą zwycięstwo blokowi demokra­
tycznemu, Bo chłop t  robotnik zdobytej, yrładzy 
nie oddadzą, '

Następnie w  imieniu CKW  PPS przemawiał 
pb. Świdowski. podkreślając znaczenie. jedności 
robotników, - miast i w si;, Przewodniczący ™  
ZZ w Łodzi ob. Górski,, omówił zagadnienia 
Ziem. Odzyskanych i sprecyzował stanowisko 
ZW i^ów .Zaw ądow yćh wobęp ^hÓTÓW, Kryty­
kując politykę • PSL’u, poczym ob. Popadczuk 
imieniem Zarządu Głównego ZSCh zwrócił 
uwagę na zadania robotników rolnych w dziele 
przebudowy struktury jrolńej i wezwał ich do 
współpracy Ze Związkiem Samopomocy, Chłop­
skiej. W  imieniu robotników m; Lodzi ob. Ha­
nuszkiewicz podkreślił fakt jednomyślności, 
jaka’ istnieje między robotnikami miast i' wsi. 
Po przemówieniu in£ Szuklerta ze ZW; Ogro­
dników, krótki refeiat o sttytńacji w  kraju Wy­
głosił członek KCZZ ob. Motyka. . Następnie 
dokonano * wyboru komisji, które óbradowSjy 
w gódzinaęh popołudniowych,.< •

Wielka manifestacja młodzieży warszawskiej
W ARSZAW A (P A P )—  Dnia 24-go bm. w ra- 

yaj|3i ,«TxgftdRia; MJodzie|y‘ ‘ odbyła aię na Pląeu 
Saskim w Warszawie wielka defilada młodzie­
żowa1. Wokół !$wyok SŻtafdas-ów-rjgtetóadziły Mg 
tysiące członków demokratycznych orgkplzkoj^ 
[młodzieżowych, OM TUR, ZWM, ZHP, ZML, 
Wicić Akademicki' Związek - Walki Młodych ężyn 
cie“ , Przysposobienie Budowlane, KS ZWM, de­
legacja młodzieży żydowskiej Lewica.

Przybyła też licznie młodzież szkolna mgzrze-; 
szona.

DO zgromadzonych przemówił min. oświaty 
ob.- Wycech, podkreślając zasługi młodzieży w 
walce z hitlerowskim najeźdźcą pr&z wkład mło­
dzieży w Odbudowę Jia-aja.'

. W  imieniu Kom. PorOżumlewawaSej Organi­
zacji Młodzieżowych przemówiła ob. ‘KryStóka. 
Następnie delegacje Wszystkich 'Organizacji mło­
dzieżowych złożyły wieniec na grobie Nieznane­
go Żołnierza, po czym udały się wraz ze sztan­
darami przed gmach Prezydium. Rady, Ministrów, 
gdzie przybył -Ob. -Prezydent Bierutr W , towarzy­

stwie premierą Osóbki-Morawskiego i  ministra 
Wyeecha.
‘“' 'I  Ero! Prezydent przemówił de młodzieży w krót­
kich i serdecznych słowach: i  

' „Polska wierzy W wąs, jako w przyszłość na­
rodu jpolsjsiego. Ojczyzna apeluje do, was 0 po- 
itfoc. w dziele 'odbudOWy, nowego demokratyczne­
go  życia. Wierzę, że tak jak z zapałem Szliście 
dO walki ł składaliście swe młode życie w por 
trzepie, tak teraz będziecie w pierwszym szeregu 
budowniczych Polski. Niech żyje młodzież —  
przyszłość narodu' polskiego1“  -

■■ k o l#  Wibył się uroczysty przemarsz mło-* 
dzieży, zrzeszonej w demokratycznych - organiza­
cjach młodzieżowych. - ,

, Ną entuzjastyczne okrzyki młodzieży na 
eźeść Ob. Prezydenta,-Rządu Jedności Narodo­
wej, oraz solidarności młodzieży demokratycznej 
eałegór świata, odpowiedział Ob. Prezydent okrzy- 
kiem na cześć młodzieży polskiej. Tłumy publicz­
ności były świadkami tej wielkiej manifestacji 
młodzieży polskiej.

Ambasador wioski potwierdza 
knowan a Andersa

RZYM (SAP), 'W  rozmowie z dziennikarzami, 
hnćbaśador, wioski w  Warszawie, Eugenio Rea- 
i% żS j^anit.eZy Są.hą- tę dowody, że .armią, 

'kęńłakt ż "bujówkaiiu, jakie 
su ją w  Pórste, odpowiedział twieraząśo. .jSoTw 
ski NRuister:g^pięęzęlfet.wa, f-/ dodaj.-r przed­
stawił 'ostafnio'prasie zagranicznej'w Poisde- 
cafy szerg dokumentów, którie‘ tego dowodzą; 
iM ły  * ć fr  szyfry; fałszowane dpVcody, osobiste i 
duże sumy pieniężne, wysłane przez dowódz­
two armii polskiej Zw# Włoszech do krajowych 
przywódców organizacji • terorystycżnych. Emi­
sariusze Andersa zostali ujęci -z wielkim zapa­
sem dolarów, przeznaczonych na finansowanie 
terorystóW". :

Zapytany, jak się zapowiadają wybory w  Pol­
sce, ąńibasadór Reale' powiedział, że Mikołaj­
czyk sam jeden przeciwstawi ślę blokowi czte­
rech narto rządowych, ąl# blok tenz ■ pewnością 
I odpasie zwycięstwo, gdyż. chłop' polski * jest 
"wdzięczny rządowi za r-ózszerzenie granic pań­

stwa do rzeki odry i za upaństwowienie prze­
mysłu. -

• ~W dalszym Ciągu- rozmowy amb.' Reale po- 
i ś f  oraa óWał, (źe , p o  'zawartych * obecnie z pań­
stwami tranzytowymi umowach,1 Italia będzie 
otrzymywała 60.pOO* ton polskiego węgla mie­
sięcznie, i  to poczynając już . od maja r. b. , ,

- Wracając do sprawy wojsk polskich ha te- 
renie Italii, amb Reale powiedział, ze ostatnio 
Wyświetlano w  Rzymie w  obecności grona za­
proszonych gości 4 nowe filmy polskie, któ­
rych Ceieki jest skłonić Polaków do powrotu. 
Żolńimrzę polscy, którzy zobaczą' te filmy, będą 
z pewnością' chcieli wraćać' dó- kraju. Jeden z 
filmów przedstawia straszliwe zniszczenie. War­
szawy oraz pracę nad je j -odbudową i  oczysz­
czaniem -ulic z gfuzów* w  czym? biorą Udział ty- 
;#ąde'sbyw/afeli- W  innym znoyńi widzi; się pol­
skich chłopów, obejmujących ŵ  posiadanie du- 
że, schludne zabudowania na ■ Pomorzu.

regów, przez wytężoną pracę na wielu odcin­
kach staje się Związek Samopomocy Chłopskiej 
nowym demokratycznym samorządem wsi. N ic ' 
więc dziwnego, że państwo obdarza .Związek 
Samopomocy Chłopskiej dużym zaufaniem, po­
wierzając mu współudział w ważnych funk-‘ 
cjach państwowych, jak np. akcja siewna, kon­
traktowanie upraw i  hodowli i  t. p.

Przed Związkiem Samopomocy - Chłopskiej 
stoją obecnie zadania o wiele większe, niż tó, 
czego dokonał w  roku ubiegłym. ’  W ’ tych 
wszystkich pracach) zarówno społecznych, go­
spodarczych, spółdzielczych, jak i  ośświatowo- 
kultotalnych, wielki nacisk położyć należy ej* 
zdaniem Prezydenta- —  na szkolenie kadr, na 
masowe przygotowanie fchowców, którzy staną 
do służby na wsi, w  celu stworzenia szerokim 
masom chłopskim -jak najlepszych warunków 
rozwoju. Rząd demokratyczny dołoży wszelkich 
starań, aby dopomóc słusznym i uzasadnionym 
dążeniom, mas chłopskich do dobrobytu i kul­
tury. "  ’ . ' • / *•**

Z, życzliwością również ustosunkował się Pre­
zydent Bierut do .rezolucji i uchwał II Zjazdu 
Krajowego Związku Samopomocy Chłopskiej, 
przyrzekając im poparcie u czynników rządo­
wych-
- Przyjęcie to w  miłej i serdecznej atmosferze 
przeciągnęło się kilka godzin.

OŚWIADCZENIE PREMIERA IRANU  
N A  KONFERENCJI PRASOWEJ

LO N D YN  (PAP). Agencja Reutera donosi, ż « 
premier' irański Ghewan es Sultaneh powtórzył 
w niedzielę, dnia 24-go bm. na konferencji pra-- 
sowej swe oświadczenie sobotnie, iż rozbieżności 
poglądów, między Iranem fc Związkiem Radziec­
kim zostaną prawdopodobnie usunięte przed ze­
braniem się Rady Bezpieczeństwa w .Nowym Jor­
ku! Premier zaprzeczył wiadomości,- jakoby zwo- 
łał posiedzenie gabinetu,-w celu omówienia sprawy] 
noty, nadesłanej przez generalissimusa Stalina. 
Zaprzeczył on również pogłoskom, iż ma zamiar 
zrezygnować ze swego stanowiska.' «Mówiąc o 
sprawie oświadczenia generalissimusa .Stalina na 
temat O NZ, premier Sultaneh oznajmił, Że rów­
nież zapatruje, się na tą kwestię zbyt optymi­
stycznie. Premier oświadczył, także,; że nie miał 
żadnych oficjalnych wiadomości co do tego, że 
miasto Sardasbt, leżące w pobliżu granicy Iraku, 
zostało. zajęte przez Kurdów.

Z KÓNFERENCJI 
DZIAŁACZY ROBOTNIKÓW ZPP 

W  MOSKWIE
MOSKWA (P A P ) —  W  zarządzie głównym 

ZPP ,W  Moskwie rozpoczęła się narada przed- 
repatriacyjna działaczy terenowych PPS i PPR. 
Na zjazd przybyli delegaci robtników zamieszka­
łych w republice rosyjskiej. Po zagajeniu narady 
przez sekretarza generalnego Związku Patriottljr 
Polskich, Aleksandra Juszkiewicza, zjazd wy- 
słuchał referatu przedstawiciela PPS i zarządu 
głównego ZPP, na temat aktualnych zagadnień 
Polski Odrodzonej--oraz referatu przedstawiciela 
PPR  przy zarządzie . głównym ZPP na-_tęmgt-!
Polska klasń robotnicza wobec wyboTów' ‘ .

OTWARCIE. WYŻSZEJ SZKOŁY 
NAUK SPOŁECZNYCH w KRAKOWIE

KRAKÓW  (SAP). W  czwartek, 21 b. m., od­
było się w  Krakowie uroczyste otwarcie W yż­
szej Szkpły -Nauk Społecznych.

Po wstępnych przemówieniach, które wygło­
sili: tow. dr. Wrona, wiceprzewodniczący Za­
rządu Okręgu TUR-u, tow. dr. Jabłoński, prze­
wodniczący Zarządu Głównego TUR-u i  dyrek- 

Itor szkoły, prof. dr. Kazimierz Dobrowolski —  
wykład inauguracyjny na temat „Związek' Go­
spodarki Planowej ze zmianami w  ustroju poli­
tycznym" wygłosił prof. dr. Konstanty Grzy­
bowski. ■■

Na uroczystości obecni byli przedstawiciele 
władz i instytucji - społecznych z tow. dr. Pa- 
semkiewiczem na czele. '

Szkoła obudziła wśród społeczeństwa żywe 
zainteresowanie, czego dowodem jest liczba 
kandydatów, przekraczająca 400 osób,

Kurs trwa trzy lata. Pierwszy rok będzie skrjS 
eony i skończony w  listopadzie. Obecnie-szkoła 
posiada jeden wydział —  społeczny. W  następ­
nym róku uruchomione zostaną 3 wydziałyi 
dziennikarski, społeczny i oświatowo - biblio­
tekarski.

DENAZYFIKACJA NIEMIEC
BERLIN (PAP). Y7 Amerykańskiej strefie oku­

pacyjnej zńajduje się w więzieniach 300 ty?, hi­
tlerowców. Do sądu wpłynęło 1 mii. 100 tyj; do- 
niesie ;̂ -i 8000 ztostało sprawdzonych. /Naj więk­
szym obozem dla hitlerowców jest były obóz 
jeńców wojennych ,w Moosburg, gdzie przebywa 

1100.000 osób-

Historia Odrodzonej Armii
' . Wrzesfeń 1939 rok. Bohaterski wysiłek  I 

'żołnierza polskiego był krótki i beznadziejny, 
jjo lityka gefmano.filskięh Beków odgrodziła, 
nas od przyjapięlskięgO - współżycia , że, 
.Zw iązkiem ’ Radzieckim, który ty lko jedem  
był w stanie udzielić nam- pomocy. Brak 
spfzętu, niezdarne przygotow an ie.i ■ i  n ie­
dołężne dowództwo dokonało reszty Poszły 
w  świat tysiace żotnierzy ńa poniewierkę^ 
nędzę i  śm ierć,’ . ...

W arszaw a pb długiej, bohaterskiej obro| 
nie padła pod przemocą kęwawego AajeźS 
dżfcy, Padła, lecz. nifi śkftpftuibWała! W a lka 
toczyła się dalej w  podziemiach, w  leśnych 
oddziałach partyzanckich i w biernylń oporze 
całego, męczonego narodu. Była tó walka nń 
śmierć i  życie, skąpana w krw i najlepszych - 
synów* tej' ziemi.

, A  daleko na em igracji rozpoczęło się for­
mowanie regularnych Polskich. Jednostek 
W ojskow ych , które,, .walczyły, z bezprzy­
kładnym męstwem wśród winnic , francu­
skich, okryw ając sławą biało - czerwone 
sztandary.

Stosunkowo mała liczba żołn ierzy w  opar- 
- cłu o szczupłą emigrację nie mogła odegrać 

większej roli. • ’ *

Najtliększym  ••śkupiskłeńi polsfeińj emi- 
graeji był. Związek ■ Radziecki, nar któregó 
terenie przebywały iłńliony: Polaków, .Wsróu 
których było wielu żołnierzy i  ofięerów z 
kampanii w rześniowej.. K iedy Związek Ra­
dziecki przystąpił do w a lk i. -z • • Nierncemi,1 
pdw®tóła .'-jJśzdĄ, Polsk iej ą
polaków ' rp z f j^Jśż0h)ri®'-ojib ck^ha;^ teretiid 
radzieckich 'republik. Rząd ZSRR. toczynił' 
wsżystkb, aby stworzyć AirmiP Polskiej jak 
najlepsze warunki. /Zaofiarował- rządowi 
•Sikórśkiego pożyczkę w wysokości 300 mi- 
TióńóW rubli na koszty formowania Arm ii! 
Oddziały Polskie zrównano pod względem' 
zaopatrzenia z walczącymi oddziałam i Arm ii 
Cżerwonej. <Na;' prośbę właidż ’ polskich, prze­
niesiono ośrodki formowania do południe- 
wiych -obwodów Z^RR., gdzie  były  lepsze 
wdrUńki ■klimatyczne.

r a Jednak jń ż od samego początku ujawniły 
się w dowdtówŁs arm ii z ,g.en. Anderśeun. oą  
ezęle teadencio sprzeczne z duchem spjuszu 
pplsko-radziećkiego. i  wrogie żywotnym  .in­
teresom naszego narodu. W  wojsku tępiono 
z całą bezwzględnością wszelk ie' przejawy 
demdkratycznego dbćhą.'

Układ zawarty przez gen. Sikorskiego z 
Rządem Radzieckim przew idywał, że  for­
macje polskie w m iarę. Osiągnięć gotowości

np jawni* będą kierowane na front; PierwBzym' 
term inem  m iał być, październik 1941 roku. 
Sanacyjne dowództwo wciąż odraczało ter­
m iny , wysłahią, żołnierzyi' W reszcie w  iipcu 
w 1942 'roku, w chw ili gdy wójska-niemieckie 
'śtśły pod Stalingradęta • żo łn ierz; radziecki 
krw aw ił « i ę  w  ciężkich zmaganiach --- gen. 
Anders haniebnie wycofał swe oddziały do 
Iranu. Gen. Anders Splamił honor munduru, 
wyprowadzi! spod bram ojczyzny na szeroki, 
szlak 'tu łaczk i i  poniew ierki 70 tysięcy 
żołnierzy.

Po lon ia  Radziecka boleśnie odczuła hańb, 
k (óra póStanówlla zmyć właisns krw ią. Po- 
stanowiono pohownie sfVi o fzyc  armię polśka, 
aby .n ie zabrakło' nąszągp żołnierza na froji- 
ąie, na k tórym  rpzstrzyghły, się losy Pfllski. 
Z  In icjatyw y dęm okfatycznego' dchodżćtwa 
polskiego, skupiópegO * dokoła" Ppwieś^ćiópi- 
sarki polskiej W ąfidy W asilewskiej, p o w ­
stał .na.wiosnę w roku 1943 Związek Partrio- 
tów" Polskich' yy ZSRR., jednoczący łudzi 
yóżnych poglądów politycznych, których 
łączyły wspólne pragnienie zmazania piętna 
hąńby, jaką naznaczył Polaków  w óćzach 
naródow radzieckich gen. Anders i  reakcyj­
n i politycy, londyńscy. , ,

/ .  PoJ^i l ch! Się 
do Rządu’ Radzieckiego z prósbą o zgodę i 
pomoc w utworzeniu ijow ej’ form acji zBrdj 

którą by u- boku Arm ii, Czerwonej 
walczyła o wolność Ojczyzny, i Pom imo 
gorzkiego doświadczenia z , arm ią Andersa, 
Ilząd ted zieęk i po* raz d w g j d8-! doiy^dhyye- 
go źycałlwięgó stosuńkij^do n~arodti pdllhiiigo.

W  maju 1943 roku w  lasach pod Riazaniem  
nad rzeką Oką zaczęła się formować Polskę, 
Dyw izja P iechoty w  ZSR r . im. Tadeusza 
Kościuszki. Formowanie i  szkolenie szybko 
postępowało naprzód. Dnia 25 lipca 1943 roku 
w rocznic^ b itw y grunwaldzkiej, żołnierze 
złożyli przysięgę, a  we wrześniu w  równe 
4 la ta  po bandyckim napadzie Niemców na 
Polskę — • „Kościuszkowcy" poszli, na front. 
W  dniach 12 i  13 października pod wsią 
Leninow ŚmOleAszcżyżnie Dyw izja otrzymała 
chrzest bojow y, który; rozsław ił im ię walczą­
cego żołnierza polskiego. W  trzy m iesiące 
później, formuje s ię  p ie rw s zy , Korpus w 
Skład którego wchodzi prócz dyw izji 'Koś­
ciuszkowców, druga dyw izja  im. Henryka 

-Dąbrowskiego, 3 D yw izja im, Romualda- 
Traugutta, Brygada pancerna im. Bohaterów 
Westerplatte, B rygada A rty ler ii lin. Bema, 
P u łk  Lotn iczy „W arszaw a" i  inne. - ,

, Polacy terenów W ołyn ia  i Tam opolszczy- 
zny zasilają szeregi 4 dyw izji im. Kilińskiego, 
Powstaje i A rm ia  Polska. Brak. wyszkolo­
nych oficerów polskich został usunięty przez 
zasilenie kadr: 'doświadczonym i oficerami 
Polakam i, którzy przeszli szkołę A rm ii Czer­
wonej. W  krótkim  czasie Arm ia Polska liczy 
m ilioń żołnierzy. A rm ia  jest wyposażona w  
najnowocześniejszą broń, i  doskonale'w ysz- 
• kolona.

Po walcach stoczonycb pod Darnicą i  Nad 
Bugiem, A rm ia  Po lska ' staje na progu 

^ jć z y tn y ,  aby oddać Sie na usługi Naczelnej 
władzy.Ęaródij' ~  Kraj- ..ej Radzie Naródo-* 

u e k i ie t e ą i ;R !  H- z  cfffi.a 21 lipca 194|



Wiadomości gospodarcze
Oszczędnościowe zarządzenia konsnmcyine so koniecznością państwa

Niedobór zboża i żywca — Brak tłuszczu w Polsce
W ARSZAW A (SA P).( Ograniczenia konsum- 

ęyjne w Polsce, 'jeśli cŁodzi o wolny rynek, zo­
stały wprowadzone dopiero obecnie f  to w stóp- 

|nie daleko skromniejszym, niż w znacznie za- 
'możniejszych od nas państwach Zachodu.

Całkowita reglamentacja artykułów pierwszej 
potrzeby obowiązuje np. w niążnisz.e?Onej Cze­
chosłowacji, w Anglii, częściowa nawet w kra­
jach, które nie brały udziału w wojnie, jak’ 
Szwajcarta, czy Szwecja,

Jednakowoż Wypada stwierdzi^, ż# społeczeń­
stwo nie zawsze odnosi się do tych zarządzeń z 
należytym zrozumieniem, i albo wyciąga z nich 
przesadnie paniczne- wnioski, albo usiłuje je  ig- 
nprować. Spróbujemy na podstawie cyfr ustalić 
nasze możliwości gospodarcze w zakresie żywno­
ściowym. ■

Mniej tłuszczu niż potrzeba 
Niedobór zbóż w Polsce, biorąc pod Uwagę 

konieczność obsiania 6.100.000 ha oraz konsum- 
cjel wynoszącą na głowę ludności 350 gr. dzien­
nie (127.65 kg rocznie) wyniesie 1.000.000 'ton. 
Na pokrycie tego .niedoboru otrzymaliśmy 'do­
tychczas w -ramach dostaw UNRRA zaledwie 
21.682 ton mąki, i zboża. Pierwotne zadanie Pbl- 
»ki, skierowane do UNRRA, obliczone- były na- 
pokryćie całego, deficytu. Następnie obniżyliśiny 
swoje zadania na 500 ty«i ;tón. Ostatecznie oka­
zało się, że nawet podane przez UNRRA, jako

Normy pożyczki 
odbudowy dla rolników

proponowane przez Związek Samopomocy 
Chłopskiej

„ W A RSZA W A (SAp). Ostatni Zjazd Z. S. Ght 
wzywa wszystkich chłopów do wzięęia udziału 
w akcji subskrypcji prejniowej Pożyczki Odbu­
dowy i proponuje następujące je j normy: 

Gospodarstwo, do 5 ha — 500 zł., 5 dó 10 ha 
1.000 zL, 10 do IŚ ha —  2.000 zł., 15 do 20 ha—

Nowy plan pięcioletni w ZSRR
Pokój jak najdłuższy warunkiem jego realizacji

możliwa do osiągnięcia cyfra 350 tys. ton nie 
będzie dotrzymana.

Również nie rozwiąże zagadnienia deficytu 
handlowego ustawa handlowa z .ZSRR, dzięki 
której otrzymamy 90.000 ton 1 ziarna siewnego-i 
110.000 toń na Cele konsumcyjne.

W  tych warunkach zrozumiałe się staje wyda­
nie przez Bząd zarządzeń oszczędnościowych. 
Zaliczyć do nich naieży: ograniczenie przemia­
łowe zboża oraz zakaz t. zw. pieczywa luksuso­
wego, jak ciastka, torty, pączki itp. Należy pod­
kreślić, że w wypadku przekroczenia tego. za­
kazu,, karze podlega zarówno sprzedawca, jak 
nabywca, czy konsument.

40 proc. stanu przedwojennego bydła
'N a  skutek działań wojennych stań pogłowia 

zwierzęcego w Polsce obniżył się przeciętnie do 
40 proc. stanu przedwojennego.

W tych warunkach, wobec konieczności nie 
tylko zachowania,’ ale i' odbudowy stanu pogło­
wia zwierzęcego w.Polsce, która, jeśli chodzi o' 
nierogaciznę, może być dokonana w ciągu 3-ch 
lat, a bydło rogate 8 —  10 lat, wypadło zasto­
sować szereg nadzwyczajnych środków, które 
możemy .podzielić na dwie kategorie:

1.) Zarządzenie, zmierzające do wzmożenia pro­
dukcji, juk: zarządzenie o przymusowej hodowli

Ć.OOOzł., 20 do 25 ha — 6.000 zł., 25 do 30 ha—
8.000 zł., 30 do 35 ha —  iO.OÓOzł., 35 do 40 ha-
12.000 zł., 40 do 45 ha —  14.000 zł., 45 do 50 ha
16.000 zł.

O ile rolnik posiada tylko jednego. konia 
• lub jedną krowę, to może nastąpić obniżka po­
życzki o 1 stopień, o ile nie ma żadnych btt- 
dyńków — to gospodarstwo powinno być wo- 
góle zwolnione od pożyczki.

Na-threnie Ziem Odzyskanych, w  wypadkach 
uzasadnionych, normy te powinny byc obńiżo-

■i GDAŃSK PRZEJMUJE TRADYCJĘ 
LIPSKA

M iędzynarodoweTargi Gdańskie 
Gdańsk posiada wszelkie Warunki ku 

temu, aby  stać się centrum międzynarodo­
wego handlu i siedzibą dorocznych targów. 
Zwłaszcza obecnie, kiedy zniszczony Lipsk, 
skupiający przed wojną i w  czasie wojpy  
życie handlowe Europy, nie może .preten-. 
dowaĆ do inicjatywy urządzania corocz­
nych wystaw, Gdańsk powinien przejąć 
jego tradycję. 7«

Zagadn ienie to  znalazło ży w y  Oddźwięk 
i  pełne Zrozumienie u ■yyojewody gdań­
skiego, . inż. Zrałka. Plan m iędzynarodo­
w ych  targów  gdańskich został już ca łkow i­
c ie  opracow any i  czeka na zatw ierdzen ie 
w ładz centralnych. Plan ten p rzew idu je  
podział terenów ' w ystaw ow ych  pom iędzy 
Gdańsk i  Gdynię. W iększość paw ilonów  
ma stanąć na 7 hektarow ej p łaszczyźnie 
przym orskiej w  Gdańsku, podczas k iedy  
w  G dyn i ma być  reprezentow any ty lko  
polsk i przem ysł rybny. ,

Inięjatywa urządzenia targów gdańskich 
wywołała za granicą żywe zainteresowanie 
Konsulaty ojicych państw czekają z ‘ nie­
cierpliwością. na oficjalne zawiadomienie. o 
terminie przystąpienia do prac przygoto­
wawczych zapowiadając wybudowanie 
lięznych pawilonów.'

Targ i gdańskie, zgodn ie z tradycja tar­
gów  lipskich, odbędą się prawdopodobn ie 
w  sierpniu. V/‘

STANY ZJEDNOCZONE l 
I ZWIĄZEK RADZIECKI 

Wyślą pszenicę do krajów głodujących 
ATLAN TIC  CITY iSAP). Z a s y c ą  amei* W ą­

skiego ministra spraw jagranłcsnyon, w,Ul 
Clayton, na posiedzeniu Uin kkA  wyraził prze­
konanie, że Związek Radziecki na prośbę 
UNRRA pośpieszy z pomocą, dostarczając 
pszenicę do krajów, dotkniętych głodem, Zwią-; 
zek Radziecki przyrzekł sprzedać Francjy 400 
tyśięcy ton pszenicy* i  100.000 ton jęczmienia.

Clayton podał, że Stany Zjednoczone wysła-' 
ły  w lutym b i!  1.850.000 ton węgla do krajóW' 
europejskich. Do przewozu pszenicy źe stanu 
Dakota db portów, skąd ładunki będą wysłane 
za Ocean, rzątL Stanów Zjednoczonych mobili­
zuje dalszych 34.000 wagonów towarowych. —  
Już pół nlilioha zostało załadowanych. Dla sa­
m ej Francji'i francuskiej A fryki Północnej w y­
śle, się w  pierwszej, połowie 1946 roku —  1 mi^ 
lion 800.000 ton pszenicy.

DO narodu amerykańskiego skierowano pro­
śbę o zmniejszenie spożycia, wewnętrznego o 
40 procent wszelkiego rodzaju zbóż i o 20 pro­
cent tłuszczów i oliwy, aby dopomóc głodują­
cym krajom świata.

JUGOSŁAWIA DOMAGA SIĘ POMO­
CY UNRRA

'Najpilniejsze są: żywność i maszyny 
ATLANTIC  CITY (SAP). Delegat Jugosławii, 

Nicbla Petriwie, ha posiedzeniu UNRRA przy­
nagla o jak najszybsze wysłanie pomocy żyw; 
nościowej i aparatury dla przemysłu do Triestu 
i  okolicy. , *_

Delegat Jimoslawii podkreśla, te  jego kraj, 
którego położenie jest bardzo ciężkie, przyczy­
nił się walnie do zwycięstwa’ i że-jest bardzo 
zniszczony przez działania wojenne.

Skarży się, że dwa okręty z ładunkiem 16 ty­
sięcy ton pszenicy, przeznaczone początkowo; 
dla Jugosławii, zostały skierowane do portów 
w  innym kraju". ■ *

POLSKA BANDERA HANDLOWA  
na m o io k ic h  szlakach ś w ia to w y c h  
W ARSZAW A (SAP). W  zagadnieniu odbudo­

w y  nąszych pęrtów na' pierwszy plan wysuwa 
się kwestia przystosowania możliwości przeła­
dunkowych do potrzeb gospodarczych. Na sku­
tek zniszczeń możliwości te obecnie są bardzo 1 
małe i, ahy zwiększyć je;, trzeba uczynić duży 
wkład techniczny, na który w , obecnych wa­
runkach gospodarczych • brak odpowiednich 
środków.

Brak ten zmusi nas do zwrócenia się o po­
moc do zagranicy. Prośba o pomoc ograniczy 
się tylko do środków technicznych i finanso­
wych, gdyż personel techniczny posiadamy w 
wystarczającej ilości. •

A rm ia  Polska zostaje połączona z A rm ią  
Ludow ą w jedno Odrodzone W ojsko Polskie, 
którego naczelnym  dowódcą zostaje obecny 
Marszałek Polski, a ówczesny gen. Broni — 
M ichał Rola - Żym ierski.: Arm ia  Ludowa 
wniosła w ielk i dorobek bohaterskich i cięż­
kich walk z  okupantem -na teren ie* całej 
Pólski.

Naczelnemu dowódcy W ojska Polskiego, 
gen. Roli-Żymierskiemu podporządkował się 
Korpus Bezpieczeństwa A. K. ze ' związanym i 
z nim organizacjam i pod jiowództwem pik. 
Tarnawy 4 szefa sztabu pik. Raw icza.' /

Dowództwo Korpusu Bezpieczeństwa zro­
zumiało, że dowódcy A. K. k ieru ją się nie 
dobrem własnego narodu, f leGZ ciasnym 
wyrachowaniem  kliki, która rw ie' się do 
władzy, ambicjami pblitycznymi-,'dia których 
skazali na śmierć bohaterów, a' na ruifty- i 
zgliszcza- najdroższą naszemu serću —  w a r ­
szawą. : ’ *■ -.i;

Rozkazom Naczelnego Dowódpy W- P. pod­
porządkowali się żołnierze Batalionów 
Chłopskich. Do W ojska Polskiego gardą się 
oficerow ie i  ’  podoficerowie zawodowi Ji 
rezerwy — i wszyscy uczciwi Polacy. ,

W  zwycięskim  marszu, obsypywani kw iar  
tam i przez ludność wyzwolonych miast i  wsi 
I  A rm ia  dochodzi W isły , bierze .udział w 
walkach na przyczółku nad P ilicą ,%  rejonie 
W ark i, ar najsławniejsza; !  najstarsza for­
m acja - r  I  D yw izją  Piechoty im. Tadeusza 
Kościuszki znowu okryła się chwałą, przery-

Zżyliśmy się już z myślę, że Sytuacja 'ekono­
miczna świata powojennego jest niesłychanie 
trudna i nie ulegnie Szybkiej poprawie. • 

Państwa, uchodzące przed wojną za zamożne, 
zaciekają’ ŚŻiś pasa, cierpią na Ólbrzymie braki 
najniezbędniejszych produktów. .

Kłopoty wielkich mocarstw 
Francja utraciła, powagę zamożnego rentiera. 

Dziś nastawioną jest ona na to, jak rozwiązać 
zagadnienie opałowe, zagadnienie braku węgla 
dla przemysłu. A  i sytuacja żywnościowa jest 
tąm nie dci pozazdroszczeniu. ■

Anglia wskutek wojny straciła na rąecz Sta- 
, nów Zjednoczonych i swoje pierwszoplanowe sta­
nowisko i  obecnie czyni rozpaczliwe wypitki, aby 
odzyskać utracone w czasie zawieruchy wojen­
nej rynki zbytu, aby zwiększyć eKsport za wszel­
ką cenę.

Przesycone złotem'' Stany Zjednoczone prze­
chodzą przez ciężkie paroksyzmy walk społecz­
nych i nie mogą — jak dotąd — znaleźć właści­
wej drogi przejścia z gospodarki wojennej ńą; 
gospodarkę pokojową, I .t .  zw, mocarstwa i  sze­
reg mniejszych państw nie może się poza tym 
uporać z całym szeregiem kwestii' politycznych, 
społecznych, narodowościowych i  kolonialnych.

Jak Związek Radziecki walczy z kry­
zysem powojennym?

Na tym tle zdumiewa wprost .postawa Związ­
ku Radzieckiego i  jego stosunek do 'zagadnień 
powojennych zarówno politycznych jak i ' eko­
nomicznych. Kraj, którego olbiżymia połać była 
żdęptdUa butami najeźdźcy hitlerowskiego, kraj 
w którym zrównano z ziemią dziesiątki tysięcy 
Wsi, gdzie obrócono w perzynę setki miast z ich 
wspaniale rozbudowanymi przemysłem —  kraj 
ten zdaje się nie odczuwać tych wszystkich 
wstrząsów, jakie nie pozwalają, na normalizację 
życia w krajach - kapitalistycznych, jakie utrud-

wając niem ieckie lin ie obronne pod W a r­
szawą,.zdobywając* prawobrzeżne przedmieś­
c ie  stolicy — Pragę. N ie zważając na ciężką 
sytuację strategiczną, oddziały 2 i 3. Dy\v. 
Pan. przeprawiają sję przez. W isłę pod 
ogniem fiieprzy jaciela i próbują pieść pomoc 
powstańcom W arszawy. N ies te ty .; W  roku 
1944 stolicy wyzw olić już się’ nie udałb. 
Front 'zastygł ńa W iśle. W  tym  czacie for­
muje się 2 Arm ia W . P., Korpus Pancerny 
oraz cały szereg samodzielnych dyw izji, bry­
gad i  pułków. Szkoły oficerskie przygowo- 
wują tysiące młodych, oficerów. Zw iązek 
Radziecki dostarcza formującym  się oddzia­
łom nowoczesnej broni, mundurów, sprzętu 
wojennego, ekw ipunku.i środków technicz­
nych. W o jsko Polskie rośnie i krzepnie 
m imo wściekłej i oszczerczej agitaeji reakcji.

Nadszedł ostatni etąp -wyzwoleńczych 
walk z niem ieckim  najeźdźcą. Dnia 17 
słycznią Pu łk i 2 i 5 d yw iz ji Piechoty W ojska 
Polskiego wyzw ala ją  W arszawę. Ramię- W 
ramię-z bratnim i W ojskam i Radzieckim i idą 
- dyw izje nasze forsownym  marszem ńa za chód 
za uciekającym i wrogam i. Po wyZwolenitT 
Bydgosżćzy oddziały nasze przechodzą starą 
granicę Polski, by własną k rw ią wzi£$ w 
posiadanie stare ziem ie piastowskie. W  koń­
cu stycznia zajm uj^ Złotów, Jastów, aj,na­
stępnie przerywają silnie u fortyfikowaną 

• linię obronną niem iecką —. w ał pomorski, 
zdobywając l i  lutego miasto W ałcz i Fry- 
dland Pomorski, a 14 P iłę . C iągle idąą: 
paprzóó- doeierąmasz żołnierz .do morza Bał?? 
ty c k i ego, zatyka biąło-czeiuońy sztandar vvt

niają szybką odbudowę tych. państw, które do­
piero zaczynają likwidować u siebie'kapitalizm.

Gigantyczna ,;piątiletka” ‘
ty dniu J.8 marca 1946 roku Rada Najwyższa 

. ZSRR uchwaliła dekret o nowym planie pięcio­
letnim. Pamiętamy wszyscy sławńe: pięciolatki 
przedwojenne. Pamiętamy, że w okresie' gdy ka.- 

„pitalizm przechodził najcięższy dotychczas swój 
kryzys — w ZSRR, przy zastosowaniu zasad go­
spodarki socjalistycznej działy sięcuda. Bo jak 
o cudach czytaliśmy o - wspaniałych wyczynach 
pracy lndŚWTaćzieekich. Bo urzekała nas- magia 
Dnieprostrojów, Kuzniechów, Donbasów* w owych 

. czaśach) gdy niejednemu „w  śledczym areszcie 
płonęły ̂ wielkie piece Magnitagorska‘ ‘ .

Dziś sytuacja jest analogiczna. Związek Ra­
dziecki nie odczuł na skutek wojny potrzeby ża­
dnej zmiany swej' struktury politycznej. Wybó-. 
ry do Rady Najwyższej ZSRR wykazały całko­
witą jedność narodu z rządem, który doprówa1 
4ził kraj .do zwycięstwa. Obećnie rząd z całko-, 
witym spokojem, z całym poczuciem odpowie- 
dzielności przedkłada przedstawicielom narodu 
plan pięcioletni rekonstrukcji kraju, plan: dal­
szego jego rozwoju. Radą Najwyższa- ZSRR u - 
chwała ten plan z całkowitą, świadomością, że 
będzie on wykończony w 100 proc. I  rząd i par­
lament radziecki mają całkowitą pewność, że 
cały naród przystąpi do wykonania planu ż ca­
łym zapałem, że -będzie chciał go wykonać nie 
■ tylko w 100 proc.,-ale i przekroczyć. .

A  cyfry planu są gigantyczne i gigantycznego 
trzeba wysiłku, ażeby suche liczby przekształciły 
ś ię 'w  rzeczywistość: w dymiące kominy fabry­
czne, w zmechanizowane kopalnie, w lśniące 
ęzyny nowych linii kolejowych, w wirująca kęłą 

- noWych^masżyn, w kwitnące łany zbóż, ■ w wy­
godne i jasne domy odbudowanych miast i  wsi.

Szczegóły 5-letniego planu 
, Przewodniczący Urzędu Planowania ZSRR, 
Woźpresieóski oznajmił,, że- naczelną wytyczną 
planu 5-letniego 1946 —  1950 jest odbudowa i

szturmem zdobytym  Kołobrzegu, a Dywizja 
Pancerna lyrąz z. W ojskam i Czerwonymi 

-wjeżidżą 28 marćą do Gdyni a 29 i Gdańska.
Pełne uznania' rozkazy głównodowodzą­

cego A rm ią  Czćrwoną Stalina rozniosły po 
Święcić sławę Odrodzonego W ojska Polskiego.

Nad Odrą i Nissą żołn ierz polsjd obficie 
zraszał wl&sną krw ią zićm ię, na której dziś 
twardo stoi i nie pozwoli je j sobie wydrzeć. 
Krew jego  żyźniła  - te ziem ie, na której 
dzisiaj rośnie ćhleb.

W  ofenzywie kwiethiowej .wzięły udział 
obok starej, zahartowanej A r m i i . pod do- 
wództem gen. broni Popławskiego, świeżo 
sformowane i wyszkolone już w kraju jedno­
stki 3 'Arm ii gen, Świerczewskiego i Korpusu 
Pancernego gen. Kifhbala^ -Dnia 16 kw ietn ia 
I  Arm ia  przekroczyła Odrę, a  2 Arm ia i Kor­
pus .Pancerny Nissę. Dywizje I  A rm ii doszły 
w zwycięskich choć krwawybh ęwaHcaeh do 
Laby, a II Arm ii pod Drezno. D yw izja p ie­
choty ’ im ..' Tadeusza Kościuszki wzięła 
żńśZęzytny udział obok Arm ii Czerwonej w 
;Żd®b|?\vaniu stolicy • największych zbrodni. 
Biąłó^ćzerwony’ sztandar spod Lfenino zało- 
potał nad gruzami Berlina.

Za męki, łzy  i krew narodu, gruzy umęczo- 
nej W arszawy, za obozy, za śmierć m iliopów 

. żelazem i ogniem z^pjtacjł żołnierz Odro­
dzonego W ojska Polskieg$ niem ieckim - 
mordercom wolności;' - v.

nierogacizny przez 'stołówki, młyny i  piekarnie! 
akcja kontraktowania prosiąt -od- rołników* przez 
Rolniczą Centyalę Mięsną,. Zjednoczenie Przemy­
słu1 Konserwowego i  Związek Samopomocy 
Chłopskiej; umożliwienie hodowcom zamiany 
świadczeń bydła rogatego na trodę chlewną i 
drób.
. 2 ) Do. zarządzeń oszczędnościowych, oprócz 
dśtrych zakazów, ubojowych, i  zamiany Tacj i  mię­
snych,,' przypadających na kartki żywnościowe 
na konserwy mięsne lub rybne, względnie śle­
dzie, należy wprowadzenie dni bezmięsnych w 
tygodniu w przedsiębiorstwach gastronomicz­
nych .oraz zakaz w to dni .handlu mięsem i  wy- 
róbaini iąi.ęsnymi, a następnie zakaz wyrobu nie­
których; gatunków luksusowych wędlin. i 

Przy tej okazji należy zwrócić uwagę, że wol­
ny rynek .. pochłaniał dotychczas nieproporcjo­
nalnie duże do naszych możliwości ilości żyw­
ca, przy czym ubój często uchylał się od kon­
troli i z tęgo tytułu zaprowadzenie oszczędności. 
i w tej dziedzinie pznać należy za konieczność 
państwową.

Milion ton niedoboru zbóż 
Zapotrzebowanie kartkowe ogólne na tłuszez 

jadalny wynosi ok. 90.000 .ton, w  tym zaopa­
trzenie zagwarantoWane_. 6O.OO0 ton. Przy wy­
konaniu świadczeń rzeczowych w 100 proc. mo­
żemy otrzymać masła 15,000 ton, tłuszczów zwie­
rzęcych 4.400„ton i olejów roślinnych 5.500 toń, 
razem --- 24.900 ton, co stanowi niespełna 30 
proc. ogólnego zapotrzebowania. UNRRA do­
starczyła nam w roku ubiegłym 9.000 ton, około 
12 proc. zapotrzebdwania. W  skali miesięcznej 
ilości zadysponowane wynoszą około 12 prąc. za­
potrzebowania zagwarantowanego.

.Konieczność ograńiczęnią spożycia tłuszczów 
oraz wydania rozporządzenia o ograniczeniu wy­
pieku : pieczywa luksusowego, jak również ogra­
niczenia jadłospisów restauracyjnych do pew­
nej, rozsądnej granicy^ jak  z-tego ; wynika, są 
niepodlęgające dyskusji. ’ ' v

osiągnięcie przedwojennego poziomo prodokćji 
przemysłu i  rolnictwa, a następnie podwyższenie 
pródukcji przemysłowej o 50 proc. w porówna­
niu z produkcją przedwojenną. ZSRR musi in­
westować w. gospodarką około 250 miliardów ra-, 
jp .  W  roku 1950 produkcja przemysłowa Związ­
ku RadziecMego ósiągnie sumę 205 niiliardów 
rubli. W  przemyśle żelaznym i  stalowym) od roz­
woju którego zależy przede wszystkim możliwość 
odbudowy, roczna produkcja surówki dojdzie do
19.5 milionów ton, produkcja stali do 25,4 mi­
lionów ton. Dlań przewiduj Obudowę 225 piecót? 
hutniczych i  104 walcowni. Wydobycie węgla 
osiągnie w roku 1950 cyfrę 250 milięnótż ton 
rocznie, .czyli o 51- proc. więcej niż przed woj-, 
ną. ZSRR. wybuduje w przeciągu 5 lat fabryki 
syntetycznego palitra o łącznej rocznej produkcji 
900 tys, ton, gaząWnie dostarczać będą 11 mi­
liardów metrów sześć.' gazu rocznie. Wydobycie' 
ropy zostanie podniesione do 25,4 milionów ton. 
Przemysł elektryczny będzie się,wyrażał cyfrą 
82 miliardów KWh. Produkcja samochodów bę­
dzie wynosiła yt r. 1950 —  pół miliona rocznie.'

Zbiory zboża w ostatnim roku 5-latki będą 
wynosiły» 172-, miliony ton. Wieś- otrzyma 720 
tys: nowych traktorów. Plan "5-letni ‘przewiduje 
również olbrzymie - rozbudowane sieci kolejowej 
i taboru kolejowego oraz floty morskiej t  rzech-' 
nej. Dochód narodowy będzie w r. 1950 wyższy 
o 88 proc. niż w r. 1940. .Ilość pracowników in­
stytucji gospodarczych wyniesie w r.‘ 1950.-—■
33.5 miliona. Ich zarobek roczny będzie wynosił 
252 miliardy rubli.

Plan -przewiduje ograniczenie budowy nowych 
zakładów w ludnych miastach, jak np. Moskwa, 
Leningrad, Charków; K ijów ’ itp*, a natomiast 
wzmożona rozbudowaa w obwodach posiadają-i 
cych. miejscowe zapasy paliw*. Przewiduje się 
budowę drugiej magistrali kolejowej przez Sy- j 
berię.
. Również w dziedzinie oświaty i-kultury cyfry 
planu, wzrastają z roku na rek, :

Likwidacja systemu kartkowego •
Woźniesieński zapówiedzał także,,’ że w roku 

1946 zniesione zostaną kartki żywnościowe na 
chleb. i mąkę, a w r, 1947 system kartkowy zo­
stanie j  całkowicie • zlikwidowany;.

Óto cząstka cyfr wielkiego planu. Po rozwa­
dze i analizie tych cyfr, > oraz po przemyśleniu, i 
co ważniejsze myśli przewodniej, która jte wiąże 
W'jćdną całość, musimy stwierdzić raz jeszcze, 
że na tle dzisiejśzęgo chaosu powojennego Zwią­
zek Radziecki nie może nie imponować swoją ' 
konsekwencją, swoim twardym uporem w reali­
zacji wytkniętych celów i —  co tu dużo mó­
wić —  możliwościami tej realizacji,. Może sobie ’. 
ktoś mieć (akie czy inne zastrzeżenia, czy uprze­

dzenia emocjonalne w stosunku do naszego 
Wschodniego sąsiada. Ale fakty pozostają fakta- 

• .fjłi-ifcjw* uparta—  jak zwykli ma­
wiać twórcy i wykonawcy nowego planu pięcie-.' 
letniego w ZSRR.

Pokój —  warunkiem realizacji planu
f I .  jeszcze jedno. Z uchwalonego, przez Radę 
Najwyższą * ZSRR planu wynika jasno, że Zwią- 
izek Radziecki nastawiony jest na pokojową od­
budowę i  róźbudowę feraju. Sztucznymi. przeto 
i  naciąganymi wydają się oskarżenia tych poli- " 
tykó.W anglosaskich,, którzy »w Związku Radziec­
kim chcieliby się doszukiwać źródła jakiejś no­
w ej agresji. Kraj, który w przeciągu' lat 5-eiu 
zamierza na ruinach zniszczeń wojennych deko- 
nai dużych przeobrażeń we-wszystkich gałęziach 
życia gospodarczego, ̂  społecznego i  kjńturalne- 
go- —  kraj taki wie, że warunkiem sine qua non 
realizacji na .świecie. Pokój i -na-lat
,5-i  na okfes jak najdłuższy. To jest tak proste 
i zrozumiałe, że. pojąć tego nie potrafi tylko 
człowiek zlej Woli.' J e o f i l  G łow a ck i.
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Kiedy złoto polskie wróci do kraju
Beż rozgłosu i reklamy, towarzyszącym zw y -1 

Kle Wszystkim konferencjom międzynarodowym, 
Odbywa •się, międzynarodowa konferencja walu­
towa w Bretton Wooda.

Organizacja Funduszu Wyrównawczego i Ban­
ku ula Odbudowy finalizuje się i wkracza na to­
ry systematycznego wykonywania uchwał 1944 
roku. Jfyinym z dyrektorów tej instytucji zo­
stał przedstawiciel Polski, dr. Leon Barański. 
Udział 'Polski w Banku wyraża się cyfrą 125 
min. dolarów. Udział ten ma być wpłacony w 
25 proc. złotem, lub dolarami, bądź suma wyno­
sząca 10 proc. państwowych zapasów złotą i de­
wiz. Beszta we własnej walucie; Obrót między­
narodowy został oparty na bazie zlotowej,

Takie są podstawowe warunki akcji odbudo­
w y gospodarczej Narodów Zjednoczonych,. Ula 
Polski sprawa ta nie jest jednak zupełnie pro­
sta. Jesteśmy krajem wyniszczonym przez wojnę 

pt-ograbionym przez, okupanta. Potrzeby nasze w 
dziedzinie importu są olbrzymie, nhtomiagt mo­
żliwości eksportowe bardzo ograniczone. Jedyne 

' nieomal bogactwo nasze, które możemy upłyń- 
, nić, tb węgiel. Ta nasza waluta na rynkach mię­
dzynarodowych nie jest wystarczającym, jak na 
nasze potrzeby, środkiem płatniczym. Jeżeli 
chodzi o możliwości eksportowe innych artyku­
łów, są one chwilowo całkiem nikłe i  z punktu 
widżenia naszych potrzeb na rynku wewnętrz­
nym raczej nie powinny być brane pod uwagę, 
i W tych wariinkach palącym staje się (Óla nas 
-zagadnienie złota wywiezionego z Polski, celem 
ratowania przed najeźdźcą. Część tego złota 
znajduje się w Anglii, która pragnie je zatrzy­
mać, dla siebie, .tytułem sprawy długów wojen­
nych. -Sprawa ta wywołuje w Polsce rozgory­
czenie. Z jednej strony kwestia wysokości za­
dłużenia, sąma którego oznaczona przez Anglię' 
jest stanowczo nadmierna 1 nię odpowiada fak­
tycznemu stosunkowi na koncie wzajemnie u- 
dzielonej sobie pomocy, z  drogiej strony prawo 
decydowania o losach złożonego w je j skarbcu 
w zaufaniu złota polskiego należy tylko dó nas, 
Anektowanie majątku sojuszniczego państwa w 
taki sposób sprawia wrażenie niewłaściwego wy­
korzystywania sytuacji. .
' - Konflikt ten nabiera dla nas specjalnego; po­
smaku, jeżeli przypomnimy sobie sprawę złota 
czeskiego, które po zagrabieniu Czechosłowacji,

' Bank Angielski wydał bez żadnego sprzeciwu 
Niemcom. Depozyt ten, -stanowiący własność 
-skarbu Czechosłowackiego, a wynoszący 5 min.. 
funtów w złocie, złożony w Banku Angielskim 
za pośrednictwem Banku Wypłat Międzynarodo­
wych, został na żądanie zdradzieekiegl rządu 
Czeskiego wydany, pomimo interwencji w par­
lamencie. - *

Kanclerz skarbu, John Simon, zadowolił śię 
oświadczeniem, ż e . rząd brytyjski nie md żad­
nych sankcyj, by mógł zakazać Bankowi Wy- 

! riłat, występującemu z ramienia Banku Czeskie-, 
go, zabronić wypłaty tego depozytu. Bezwarun­
kowo zakazać nie mógł, lecz mógł wtedy nie 
wypłacić.

Był to przecież maj 1989 roku. Wojna była już 
postanowiona i wiadómo było, ze "wybuch je j -w 
to kwestia. tygodni. Wiadomo było, że złoto to

Zostanie obrócone na zbrojenia przeciwko pań­
stwom, którym Anglia udzieliła gwarancyj. Jed­
nakże rząd angielski stanął wówczas na stano­
wisku formalistycznym dla własnych Celów. Dziś 
nie widzi powodu stosować nawet takiej forma- 
listyki’ w stosunku dó sojuszniczego państwa, z 
armią którego odbył wspólnie całą kampanię od 
Londynu poprzez Tobruk do Monte Casino. : f 

Ta niewspóimietność w traktowaniu śojuszńi- 
t z wrogiem jest rażąca. 1 mimo woli nasuwają 

się również inne fakty tej niewspółmierności W 
traktowaniu Bobka i Niemiec.

Drażliwych punktów pomiędzy, -Polską i  Anglią 
jest sporo. Należy stwierdzić, że stanowisko An­
glii nie wykazuje Chęci jch likwidowania,;

Sprawa złota polskiego jest jednym z' zasad­
niczych punktów.

Nid wfdzitoy powodu, dlaczego mamy się za­
dłużać, gdy mamy własne środki płatnicze, umo- 
żliwiająee nam zmniejszenie tego zadłużenia.

Czyż Anglia, uważa za, wskazane budzić wśród 
swych sojuszników uczucia' rozgoryczenia;} .j,

' Jerzy Gero.

Odbudowa portu Gdyńskiego
IW  związku z odbudową portu. Gdyńskiego 

;pczą się obecnie rozmowy z duńskim inżynie­
rem Kojrudem. który budował pOrt- dr Gdyni. 
Projektowane jest zaangażowanie go do budo­
wy falochronów, które uległy zniszczeniu.

Obecna dzienna zdolność przeładunkowa 
ibu portów w  Gdyni i  w  Gdańsku, wynosi 
37.490 ton. W  portach tych zatrudnione jest 
przeszło 13 000 ludzi. ; "

Sprawy rewlnćylrteyjne 
W  zakresie rewindykacji na pierwszym miej­

scu postawione są zagadnienia zwrotu .naszego, 
menia morskiego, wywiezionego przez niem- 
ców-

Dla przeprowadzenia rewindykacji zorgani­
zowano specjalne misje, które praćują w Berli­
nie i w Hamburgu.

Największą bolączką w  prący naszych por­
tów jest brak holowników. Z N iem iec odzyska­
liśmy dotychczas 8, poza tym kilka wypoży­
czyliśmy ze Szwecji i z USA.

Sprawą holowników zainteresowani' są An­
glicy i Związek Radziecki. Państwa te również 
odczuwają duży, brak sprzętu tego typu, 

Rewindykacja naszych kutrów rybackich' 
również napotyka na trudności,, spowodowane 
brakiem odpowiedniego rejestru.

.PTacye straty wojenne 
Straty-poniesione przez naszą marynarkę w 

sprzęcie i w urządzeniach wynoszą 300 milip-, 
nów złotych przedwojennych. Zniszczenia w  
samych urządzeniach .portu gdańskiego sięgają 
sumy 122 milionów zł. pmedwodennych,-,«*> 

Straty w  tonażu floty handlowej, licząc po 
cenie zakupu, obliczane są na sumą 80 miho-' 
pów Złotych,, prząd^tiąhuyub. F.lota *  rybacka, 
poniosła w  taborze i  urządzeniach straty obli- 
czone na 27 milionów zł. Zniszczenia stoczni w 
Gdyni i w  Gdańsku- wyrażają się sumą 43 milio­
nów 'zł. przedwojennych.

Z ś ^ ^ a i l e
Dążeniem naszym jest pokrycie strat w tona­

żu przez przydział jednostek floty niemieckiej

vz przydziału wynoszącego 15 procent tonażu 
b. marynarki Rzeszy, który otrzyma, jako od­
szkodowanie, Związek Radziecki.

W  związku z tym nie''ustalono jeszcze mak­
symalnego. planu, rozbudowy naszej floty, gdyż 
jest to uzależnione od ilości i jakości taboru, 
gdyżposiadamy obecnie tylko jeden statek przy­
brzeżny „Królowa Jadwiga". Dużą również- 
przeszkodą jest zaminowanie naszych wód.
‘ jAł dniu 2 marca została rozwiązana międzyna­

rodowa organizacja żeglugi UM A (United Ma- 
ritime Antborityj, dzięki czemu otrzymaliśmy 
7 stptków, -które powróciły-już do kraju. Nale­
ży się spodziew&Ó, że w najbliższym czasie po- 
Wróci do Polski szereg- statków, należących do 
poszczególnych, towarzystw amatorskich; prze­
bywających dotychczas W Anglii. Towarzy­
stwa te rozporządzają 35. większymi jednostka­
mi ‘ tBbibkiJBii. | •>>)

Remont statków
Potrzeby spowodowały, że szereg statków ule­

gło przeróbkom dla przystosowania ich do po­
trzeb transportu wojennego. Niektóre z nich, 
jak np, „Sobieski", który jeszcze trzy miesiące 
będzie służył aliantom! będzie remontowany po 
powrdeie w. stoczniach krajówjfch. Natomiast 
„Batory" z powodu braku odpowiednich war­
sztatów, będzie remontowany W Belgii. Dla 
zorganizowania remontu statków w  kraju, Da- 
nia obiecała przysłać nam odpowiednich, fa­
chowców morskich zarówno inżynierów, jak i 

fjtttajstrów.. . ,,
Plany-na przyszłość

Blin rozbudowy naszej marynarki handlowej 
przewiduje odbudowę wszystkich naszych linii 
okrętowych przedwojennych oraz wejście do 
wszystkich konferencji żeglugowych, do których 
należeliśmy i do tych, które przejęliśmy p° 
niemcach. '• -

W  dziedzinie szkolnictwa morskiego^przewi- 
jduje się utworzenia drugiej szkoły marynarki 
handlowej w  Szczecinie.

WARSZAWA ODBUDOWUJE SIE
MOBILIZACJA CAŁEGO SPO­

ŁECZEŃSTWA 
do odbudowy stolicy 

W ARS ZA W A .(SAP),. Dnia 21 marca odbyło
iSlę posiedzenie Prezydium Komitetu Pfdpagah- 
*dy Odbudowy Stolicy pod przewodnictwem to- 
i warzysza min. Matuszewskiego. Na zebraniu 
dyr. Polskiego Radia ob BilUg zreferował plan 
akcji mobilizujący całe społeczeństwo do odbu­
dowy stolicy. W  akcji 'tej weżmą udział: 
Związki Zawodowe, partie polityczne, organi­
zacje młodzieżowe i społeczne, Związek Samo­
pomocy Chłopskiej, Zrzeszenia Rzemieślnicze, 
Kupieckie i  t. d.

Uchwalono również powołanie do życia w' 
całym kraju Towarzystw Odbudowy Stolicy. W, 
skład Komitetu Organizacji Towarzystwa weszli 
z ramienia Komitetu Propagandy: red. Wąsow- 
skl, red. Banach, oraz Wiceminister Odbudowy 
ton?. Żakowski.

wielu nieuprawnionych do zajmowania miesz­
kania w stolicy. , w  ;■ ■ • *, ‘  i 4'

Dla dokonania selekcji przeprowadzona bę-. 
dzie w najbliższych dniach ankieta, której w y­
konanie wzięły ńa .siebie Związki Zawodowe f  
Bratnie Pomoce. •
' Now y dekret usunie wreszcie wszystkie nie­

jasności i, chaos, jaki panował w 'dziedzinie 
mieszkaniowej. Społeczeństwo będzie zorien­
towane, kto ma prawo do zamieszkiwania w 
stolicy 1 jakimi drogami należy się starać o 
przydział mieszkania.

ZA MAŁO DOSTAW ŻYWNOŚCI 
OTRZYMUJE UNRRA 

Konieczny jest sprawiedliwy podział 
między narodami .

ATLANTIC  CITY (SAP). Świat musi wrócić 
do planowego rozdziału żywności/ jak w czasie 
wojny; --- powiedział'. • ustępujący '■ dyrektor. 
UNRRA, Lehman, na zebraniu Rady Admini­
stracyjnej, przed którą roztoczył obraz wzra­
stającej lot obu półkulach nędzy. Jeżeli, będzie 
głód, to nie ma co liczyć na trwały pokój.

Dyrektor Lehman ubolewał, że zapotrzebowa­
nia UNRRA są realizowane zaledwie w części. 
Sądzi, on, że tereny produkujące środki żywno­
ści na eksport, mogą bez Szkody , dlę siebie 
wywozić .o Wiele więcej, niż- obecnie, ale to 
wymaga' pewnego ograniczenia* spożycia w tych 
krajach. Mieszany Komitet Żywnościowy po­
winien być, jego zdaniem. rozszerzotiy. Z wiązek 
Radziecki, powinien wziąć w him również 
udział, i  , \ V - |  - .  <*.
' proponowana przez dyrektora Lebiftana na 

rok bieżący planowa gospodarka. żywnościowa 
powinna oprzeć się na następujących zasadach: 
planowa produkcja środków żywności, konserw 
wacja tych produktów, energiczne zarządzenia 
rządów, planowy, rozdział żywności,, zarówno W 
.krajach zaopatrujących, jak i zaopatrywanych, 
planowe wykorzystanie zbiorów 1946 r. w kra­
jach zaopatrywanych, dążenie do lepszego Wy­
korzystania Ziarna, radykalne zmniejszenie ilb- 

. śd  ziarna, przeznaczonego na- pędzenie spiry­
tusu, ograniczenie użytkowania ziarna na pa­
szę dla inwentarza i t. d. : 1 ,  *

Jednakże minister rolnictwa Stanów Zjedno­
czonych, C. P. Anderson, nie uważa, by_ po­
wrót do wojennego sysleiau przydziałów żyw­
nościowych był' uzasadniony dziś, kiedy tak 
bprdzo zależy na czasie: „mamy przecież przed 
sobą krótki okres ,120 dni do wykorzystanie . 
Wprowadzenie nowego, skomplikowanego sy­
stemu zajmie za dużo czasu.

„Al f a "  —  j e d y n a  w p o l s c e
FABRYKA MATERIAŁÓW  

FOTOGRAFICZNYCH 
BYDGOSZCZ (SAP).' W  Bydgoszczy istnieje 

jedyna w Polsce fabryka materiałów fotogra­
ficznych „A lfa", _ należąca dó przedsiębiorstwa 
państwowego „Film Polski". Że względu na 
brak surbwcą, produkcja na razie ogranicza się 
do hiewielkiej ilości płyt, błon i papieru foto­
graficznego. Nawiązano kontakt z zagranicą i 
w  najbliższym czasie fabryka oczekuje nadej­
ścia że Szwecji, Belgii i  Ameryki niezbędnych 
surowców. Niezależnie od tęgo, krajowe huty 
szklane przystąpiły do wytwarzania szklą, do 
pfzfctńysju fotograficznego. >Wlocławska fabiyka 
papieru przeprowadza próby.produkcji papieru 
fdtograficznego- Babryka posmda dżm|i mdh J 
p łyt,' chemikalii i papierów. Zasadniczo; fabry­
ka jest' nastawiona na wytwarzanie taśrhy fil­
m ow ej'i jest w  stanie wyprodukować' dziennie 
do. 20 tysięcy metrów. Otrzymanie suróWca po­
zwoli na pełnó wyzyskanie możliwości produk­
cyjnych fabryki, która miesięcznie jest w sta­
nie Wykonać 15 tysięcy metrów kw. błon, 4.500 

|m. kw. płyt i 120 tys. m. kw. papieru. Załoga 
fabryki składa się zh 140 pracowników -  spe- 
cjalistów z dziedziny fotochemii. •.

,< Wszysscy nieuprawnieni będą musieli opuścić 
Warszawę, choćby nawet Własnym nakładem 
wyremontowali mieszkania. Pozwoli to jednak 
biurom kwaterunkowym do . zakwaterowania 
ludzi istotnie w stolicy potrzebnych oraz prze­
kwaterowania mieszkających W lokalach zbyt­
nio zagęszczonych.

W  każdej z komisji kwaterunkowych zasia­
dać będą m. in. przedstawiciele BOS-u, związ­
ków zawodowych, spółdzielczości i t. p., co nie­
wątpliwie .ukróci wszelkiego, rodzaju nadużycia 
i nielegalny handel mieszkaniami.

Rola pracownika w  ruchu spółdzielczym

|  ZA  TRZY MIESIĄCE MOST 
PONIATOWSKIEGO  

będzie oddany do użytku 
W A RS ZA W A (SAP). Prace przygotowawcze- 

przed wznowieniem robót wiosennych przy mo­
ście Poniatowskiego dobiegają kóńcą. Ostatnio 

' usunięto w  trzecim przęśle obie wiszę, zabez­
pieczono Kran W olffa  przed naporem lodów i  
rozebrano pomosty montażowe. Przeprowadzo­
no ogólne remonty kafarów i  innych urządzeń 
pomocniczych.

Dwa pierwsze przęsła (od strony Pragi) są 
Już w  80 procentach wykończone. Obecnie 
układa się przewody gazowe i  wodogociągowe. 
Przed paru ^niami nadeszły cztery luki trzecie­
go przęsła z huty „Pokój", oraz około 80 ton 
niecek i  konstrukcje chodnika; Przetransporto­
wano całą konstrukcję nadłukową czwartego 
przęsła —  na wiadukt 1 obecnie rozpocznie się 
montowanie dwu pozostałych przęseł. Montaż 
pierwszych dwuCh przęseł trwał trzy miesiące, 
pozostały do zmontowania ostatnie dwa przę­
sła. Roboty na moście zostaną wznowione po 
całkowitym opadnięciu wody, której , poziom 
już się znacznie obniżył. Należy się spodzie­
wać, że za dwa tygodnie będzie luż można roz­
począć prace. Już za trzy miesiące most Po­
niatowskiego będzie prawdopodobnie oddany 
do użytku.

Spółdzielczość - organizacja gospodarcza 
specjalnego typu jest ruchem ideowo- 
spolecznym, jest systemem, w którym  dom i­
nującą rolę odgryw a idea należytego obsłuże­
n ia szerokich mas w  tani, zdrowy i  pełno­
wartościowy towar. N ie pipniądz, n ie zysk. 
ftni kupiecka kalkulacja, a człbwiek i  jego 
potrzeby 'są, tu sprawą najważniejszą.

' Gwarancja 'należytego rożwoju gospodarki 
jest osobista postawa i wysoko moralne na­
stawienie do posiadanego m ienia społecznego 
wszystkich bez wyjątku  członków i  reprezen­
tantów ruchu.

Ludzie m ający jakikolw iek  zw iązek' z,e 
spółdzielczością pozostają do  n iej w  trojakim  
stosunku.

Są zw yk łym i członkami spółdzielni, człon­
kam i w ładz spółdzielczych, łub też pracow­
nikam i placówek. P ierw sza grupa ludzi- 
ż w y k li! członkowie spółdzielni — wpłacają 
udziąły, zakupują w  sklepach spółdzielczych 
towary i uczestniczą w znikomym  procencie 
w  walnych, dorocznych' zgromadzeniach.. 
Druga grupa, którą .stanowią członkowie 
w ładz spółdzielczych — to aktyw, czołówka 
spółdzielczości — żyw ie j • interesująca śię 
zarówno lokalnym i, jak i  ogólnysfii zagadnie­
niam i ruchu.

W  rękach , tej grupy spoczywa cała w ła­
dza gospodarcza i organizacyjną. Trzecia 
grupa ludzi związana zę spółdzielczością -H 
to pracownicy, którzy pełn ią rozmaite 
funkcje w  spółdzielniach i  dla których spół­
dzielnie są stałym  miejscem pracy i zarobko­
wania.
' Fachowość i uczciwość —  dwib cechy pra­

cowników każdej szanującej ś ię  instytucji 
handlowej są tu rzeczą konieczną, ale nie 
jedyną. : ^

Pracownik spółdzielczy musi być nadto 
człowiekiem, któremu ideologia rucha jest 
OitoMście Miską, a cel spółdzielczość^’ jest 
zgodny ;  jego wewnętrznym  przekonaniem  i  

| społecznymi wymogami.

f  Jeżeli tak jest, jeże li każdego pracownika 
rr.AM7iQic7offn 7. mchem .nie tvlko

tria, lecz również względy natury — to najeży 
to jegh nastawienie w  pełni wykorzystać.

i  Należy wszystkie możliwości zawodowego 
pracownika spółdzielczego zużytkować, nie 
ty lko po lin ii dawania m u-dyrektyw  i  roz­
porządzeń z góry, lecz również w  robocie or­
ganizacyjnej w  dziedzinie planowania i kon­
tro li . społecznej. N ie można pracownika 
spółdzielczego traktować jak  zwykłego na j­
m ity. N iech będzie zorientowany w  cało­
kształcie poHtyki gospodarczej na danym i 
przyszłym  je j etapie. N iech wchodzi z  głosem 
doradczym-dó Rad1 Nadzorczych i Zarządów. 
Niech ma przedstawicieli i* we wszystkich in­
stancjach władz spółdzielczych.

Obecnie — w  okresie Rozbudowywania 
placówek spółdzielczych *— zagadnienie to 
wym aga poważnego stosunku i należytego 
rozwiązania, wym aga dokładnego przemyśle­
n ia i -zdecydowanych posunięć ze Strony 
k ierownictwa ruchem spółdzielczym. Pro-' 
blem  ten jest bowiem nie ty lko problemem 
czysto wewnętrznym  spółdzielczości, a od- 
dawna aktualnym  postulatem polskiej klasy 
robotniczej i ruchu zawodowego. Jeśli za­
chodzą wypadki, że ten czy ów  zarząd spół 
dzielni na skutek, zbiurokratyzowania ąię< 
czy zanadto handlowego nastawienia chciał­
by w pracach spółdzielni glos i  zdanie- pra- 

I cownika spółdzielczego pominąć, zaś budżet 
spółdzie ln i. ratować jego koszteni — to 

^aiśaprdzić należy, iż Zarząd taki jest naj-1 
większym  szkodnikiem na zdrowych pod- 
m peach  zbudowanej spółdzielczości. Rola i 
znaczenie pracownika spółdzielczego musi 
bjjŁ.fiależycie zrozumianą, wyzyskaną i  do­
cenioną.

Bftech każdy pracdwnik ruchu spółdziel­
czego w ie i  czuje, że nie jest wyłącznie małą 
śrubką w ielk iej i  na spraw iedliwych za­
sadach rozw ija jącej się machiny społeczno — 
gospodarczej, ale że jest je j nieodłączną nie­
zm iernie ważną częścią.

Tego w ym aga demokratyczny charakter 
ruchu, to jest potrzebą tysięcy zatrudnionych 
w  spółdzielczości pracowników, to jest żąda- 
n iem  polskie! klasy robotniczej i  ruchu za-

KTO M A  PRAWO n o  ZAMIESZKI­
WANIA* W  WAi>«!7AśVLE? 

Nowy Sekret uremiiule gospodarkę 
lokalowe

W A RS ZA W A (SAP). W  najbliższych dniach 
•ostanie rozplakatowany w  W arszawie nowy 
ępkret o gospodarce lokalami mieszkalnymi i 
•żytkowymi stolicy.

Jak wykazał ostatni spis ludności, Warszawa 
■czy obecnie 470 tysięcy mieszkańców, w  czym

..... ,v  . s.v . «m<««unf m ilr h w r h

PRZEMYSŁ FARMACEUTYCZNY 
W  POLSCE

W ARSZAW A (SAP). W  1939 r. posiada­
liśmy W Polsce następujące fabryki farmaceu­
tyczne: Pabianicka S.A, Przemysłu Chermczrie- 
!go (dawniej „Ciba“J, „Polpharma" w Staro- , 
gardzie, S, A. Przemysłu Spirytusowego t Che- 
micznego w  Łańcucie, Fabryka Chemiczno ■ 
Farmaceutyczna Dr. A. Wanner Kraków, Lud­
wik Spiess 1 Syn Tarchomin, To w  Przemysł;' - 
Chemiczne Klawe w  Warszawie, Fabryka Che­
miczna .„Scott et Bowne" w Łodzi, Fabryka 
„Fśfm atwóf‘ w Katowicach. *

Na Ziemiach Odzyskanych przejęliśmy i uru­
chomiliśmy Fattiykę Chem.-Farm. „AvO - Phar- 
ma“ w Lignicry, „Pharmailt" W Łomnicy, Fabr. i 
Farmąc. „Labipharma" w Plchowicach, Fabr. . 
Schenosch w Jeleniej Górze, Fabr. Farmac. P. : 
Seifert w Wałbrzychu.

Wartość miesięcznej ' produkcji z końcem 
1045 r. na obszarze Polski sprzed i939 r. wy­
nosiła Według cen przedwojennych 885.286 zł., 
według cen obecnych 14.186.0'44 zł. Na Zie­
miach Odzyskanych wg. cen przedwojennyćh • 
230.723 *1., ifg. cen obecnych i.830.375 Złotych. 
Ogółem produkcja miesięczna wynosi obecnie 
ponad 16 milionów złotych.

Fabryki nasze na Ziemiach Odzyskanych 
produkują głównie alkaloidy, preparaty arseno- 
we, organp - terapeutyczne, Zioła lecznicze, 
szczepionki.

6  RÓWNOMIERNE ROZMIESZCZENIE 
SKLEPÓW I WARSŹTATÓW  

RZEMIEŚLNICZYCH 
WARSZAW A (SA P). Dotychczasowe rozmie­

szczenie zakładów przemysłowych, . rzemieślni­
czych i handlowych oraz innych placówek gospo­
darczych na terenie Stolicy odbywa się chaoty­
cznie w- sposób nieuporządkowany.

tY jednym- doimi niejednokrotnie mieśęi się 
kilka sklepów spoźjtwozychj jedne ulice przeła- 
dowanane są zakładami rzemieślniczymi, pod^ą*. 
gdy wale dzielnice miasta pozbawione są placó­
wek gospodarczych i usług rzemieślniczych.

Plan odbudowy .Warszawy przewiduje wpraw­
dzie celowe 'rozplanowanie tych, zakładów, rea­
lizacja Jednak tych urbanistycznych zamierzeń, 
zakrojonych nż rozległą skalę, znajdzie sw ój, 
pełny wyraz w. stosunkowo dęśó odległym ter­
minie. t

Tymczasem jednak życie półmilionowego mia­
sta stawia swoje wymagania i nie może wycze­
kiwać na uporządkowanie tych stosunków w 
(bliżej określonym czasie.

Na plenarnym posiedzeniu Rady Narodowej 
m. st. Warszawy w dniu 22 lutego br. na wnio­
sek Klubu .radnych PPS uchwalono niezwłocz­
ne powołanie do życia Komisji, która opracuje 
•równomierne rozmieszczenie . zakładów rzemie­
ślniczych i handlowych.,

Dó Komisji zaproszono przedstawiąieli sze­
regu zainteresowanych.iąstytucyj, a .więc: Biura. 

lOdbudowy Stolicy, Związku Rewizyjnego Spół- 
I dzielni, Resortu Mieszkaniowego i  Zaopatrzenia, 
[izby  Przemysłowo - Handowej i  Rzemieślniczej, 
Stowarzyszenia Kupców Polskich i  Związków , 

[•Zawodowych..
[  Komisja- działaó będzie na podstawie Dekretu 
o publicznej, gospodarce lokalami i  kontroli naj­
mu i  (niewątpliwie doprowadzi dó uporządkowa­
nia tej ważnej dla mieszkańców Stolicy dzie­
dziny życia gospodarczego. •

PRZEŁADUNEK WĘGLA W  GDYNI
G D YNIA  (Z A P ).1 9  marca br. załadowano W 

Gdyni na statki 8.196 ton węgla, ż czego do RCNi 
sji wywieziono 3.604 ton i  do ggWecji 4.591 to^

'4



Zjazd Bojowników Walki o Niepodległość i Demokracje we Wrocławia
'  W  niedzielę, dnia 24 bm. odbył się 

Pierwszy Zjazd Wojewódzki Uczestników 
W alk i Zbrojnej o Niepodległość i Demo­
krację. O  godzinie 8.30 Z jazd został i o- 
twarty jj przemówieniem prezesa Związku 
majora Bartosza,' uczestnika walk party­
zanckich Batalionów Chłopskich. W  prze­
mówieniu swoim major Bartosz złożył hołd 
poległym w  bojach partyzanckich za wol­

ność i demokrację. Pamięć id ) żebrani ucz­
cili przez powstania. Został odegrany 
hymn państwowy. r  ■

/ W  imieniu wojewody Zjazd powitał w i­
cewojewoda ob. Barchacz, po czym został 
odczytany 'list wojewody tow. Piaskow­
skiego do uczestników Zjazdu następują­
cy ! treści: •

... 9  . '■

ZoSnierze-Parłyzanci!
Ogromnie żałuję, że nie mogę być obecn/na 

Waszym Zjeździe, to też deleguję w moim za­
stępstwie I-go Wicewojewodę, a sam przesyłam 
Wam tą drogę — pozdrowienia.,

Pozdrawiam Wasz Zjazd Wojewódzki tym ser­
deczniej, że przez długie lata pracy konspiracyj­
nej —  wielokrotnie stykałem się z Wami — pod­
czas wspólnej walki z okupantem o Wolną, De­
mokratyczną Polskę. Wyście stanęli do wałki 
zbrojnej, ja — ' do walki cywilnej; WyScie pluli 
w piersi wroga (dowiem, ja — żywym lub dru­
kowanym' słowem; WyScie odparowywali zbroj­
nie ciosy hitlerowskich siepaczy, ja odparowy­
wałem równie bolesne ciosy, jakie zadawała na­
szemu narodowi zgniła propaganda — nazistow­
ska. I  W y w  leśie i  my w konspiracji walczy­
liśmy o to samo, różnymi też drogimi szliśmy do 

■ tego samego celu 1 drogi nasze spotykały się tu, 
na Wolnej od wroga zewnętrznego —  Polskiej 
Ziemi. Możemy przyznać, że spełniliśmy część 
naszych zadań, że honor polskiego żołnierza był 
przez Was godnie reprezentowany. Ale walka 
nasza nie ustała w moińencie gdy zamilkły działa 
i  padł nasz zewnętrzny — odwieczny- wróg. Zmie­
niły się tylko nasze role, zmienił się zakres obo­
wiązków, zmieniła i  powiększyła odpowiedzial­
ność.

Jeszcze w  mrokach konspracjl zapoczątkowa­
na została przez nas walka z wrogiem' wewnętrz­
nym b to, jaką ma być Wolna nasza Ojczyzna. 
My, walcząc o Wolność polityczną.naszego Pań­
stwa, już wtedy walczyliśmy o wolność dla Na? 
rodu —  to nasze Państwo zamieszkującego. My 
-chcieliśmy nie tylko wyzwolehia z pod okupacji, 
ale również Wyzwolenia z ucisku zb strony włas­
nych wewnętrznych ciemiężycieli, myśmy wal­
czyli nie o powrót do dawnych form rządzenia 
przed wojny,, my chcieiiśmy ugrilniowailia Jto-| 
wych, demokratycznych Rządów. To też dzięki 
temu, że tak pojmowaliśmy nasze zadania, obró­
ciło się przeciw nam wszystko, tó co w  Polsce 
pragnęło powrotu do takiego stanu rzeczy, jaki 
istniał, wszystko to, czemu nasze reformy poli­
tyczne i  gospodarcze były wrogie, W walce ną- 

\ szej; szczerej i  otwartej walce, byliśmy narażeni 
na ataki od tyłu, na prowokację 1 zdrady ze stro- 
nych tych, którzy i dzisiaj atakują, 
i, Tysiące z Was padło od kuli okupanta, ale 
duża ilość padła od kuli "reakcjonisty lub dzięki

USTANOWIĆ POKÓJ ŚWIATA
na gruzach zakładów produkujących 

bombą atomową i
Sensacyjny projekt senatora Peppera przy- 

' wrócenia zaufania międzynarodowego 
r ' W A SZYN G TO N  (SAP). Senator am ery­
kański Pepper wys|apił z .sensacyjnem pro- 
jektem zwołania konferencji „W ie lk ie j Troj- 

. ki", poprzedzonej Zniszczeniem wszystkich 
fabryk i  laboratoriów produkcji bomby 
atomowej i  zniszczeniem wogólb wszyst-, 
kiego, dotyczącego badań energii atomowej., 

'  Projekt Peppera w yw ołał w Stanach Zjedno­
c z o n y c h  sensację, podchwyconą przez 
< prasę USA. Ę.

W  ogłoszonych przez senatora Peppera 
, artykułaćh wywodzi on, iż. celem usunięcia- 
yftieufności pomiędzy narodami konieczne 
j-^est wyzwolen ie świata spod terroru bomby 
i atomowej. Poza tym sen Pepper domaga 

się udzielenia Związkow i Radzieckiemu do­
stępu do nafty na B liskim  Wschodkię na 
warunkach równych z USA i z W  Brytanią

poddania pod łączną okupację Bady Bez­
p ieczeń stw a  ONZ wszystkich strategicznych, 

baz świata. i
E / S en a to r  'Pepper domaga się udzielenia 
> przez USA' pożyczek wszystkim krajom 
^zniszczonym wójną.

BERNARD SHAW I PRIESTLEY 
o wystąpieniu Churchilla 

g f, LO ND YN  (SAP)ti*łak komunikuje agencja 
Reutera, znany dramaturg, Bernard Shaw, 
oznajm ił,, iż propozytia Churchilla w jego ' 
Wystąpieniu w Fultpn (w  St. Zjednoczonych) 
w sprawie sojuszu anglo-amerykańskiego, 
w razie je j realizacji „'stałaby Się w istocie 

yw y  powiedzeniem „wpjny Rosji. Faktycznie 
to,(<so proponuje Churchill, okazuje się o/drot 
dzeniem starej - polityki równowegi sił — 

.‘ przeciwstawieniem bloku zachodniego blo- 
I jfp w i rosyjskiemu, m ającym  na widoku 
Iw zy s z tą  wojhę"

Zdaniem  Bernarda Shaw jedyną warto­
ścią mowy Churchilla jest to, iż przyporm 
niala ona, że „jest mnóstwo judzi w naszym 
-kraju, którzy chcą .wojować z Rosją. Dobrze. I 

| jż mamy kogoś w rodzaju Churchilla, któryl 
‘ może nam to w,ciąż przypominać. On jasno | 
- ‘przedstawił nam położenie i koniec końców | 

umie to zrobić wymowniej, niż ktokolwięk 
fcftiny Sam wyraźnie oświadczył, iż liie za j­

muje żadnego oficalnego stanowiska". 
K |*G d yb f rząd Partii , P ra cy : przyjął, pro­
p o z y c ję  Churchilla —  oświadczył Shaw — ] 
. t o  nastąpi katastrofa. „N ie  -powinniśmy się] 
ł  przerażać, gdyż nie możemy znów wojować | 
f w roku przyszłym, ani za  pięć łat, ale trzeba |

tym pam iętać".
[- W ybitny pisarz angielski, Priestley, podał 

analogiczne oświadczenie, zaznaczając:
K ? ' „P i oponując sojusz anglo-ameaykański 
, -typu. .paktu£ antikominternowskiego, Ch u r- 

chill ząezyira rzucać jjośiehi Wójiiy, Mowa 
i’ Ch ui chi Ha była m ową człowieka obdarzo­

nego umysłem -uczciwym i  potężnym, ale 
‘ Umysłem, nie obejm ującym  gry  s ił ' ekqno-1 
, ihiczny^r’ :w świecie współczesnym, umys­

łem, ziia Klującym 'się pod wpływ em  świato-1 
poglądu, który można zaczbrpnać z ksiąg| 
historii 18 wieku. W iek  bomby atomowójl 
.wymaga o w iele w iększej w n ikliw ości w 
aktualne problemy^. t

jego prowokacji czy zdradzie. Walka ta tcozy 
się dalej, wsteczne siły działają nadal, jedne z 
bronią w ręku, inne legalnie lub pół legalnie, 
inne wciskając się w szeregi partyj szczerze de­
mokratycznych. Ich celem jest rozbicie naszej 
jedności, tak nam koniecznej zwłaszcza tu, gdzie 
życie polskie dopiero zaczyna kiełkować. Ich ce­
lem jest doprowadzenie do walk wewnętrznych, 
by burzyć tó — ćo my budujemy. Dzisiejsza, sy­
tuacja jeęt wiele trudniejsza, wymaga większej 
czujności i  mocniejszych nerwów, I  taką walkę 
wygramy, tak wygraliśmy porzednią, zwycięstwo 
ostateęzne i-pełne będzie przy nas, ho o słuszną 
walczymy sprawę, bo zdobyliśmy zaufanie ogrom 
nej większości Narodu, w imię interesów którego 
walczymy.

N ie mogę'być na-Waszym zjeździe, bo w tej 
chwili, gdy W y obradujecie, ja muszę odbywać 
zebrania, na których, tak jak  w konspiracji, to­

czę słowną wojnę przeciw zgniłej propagandzie 
litdzi dnia wczorajszego. Wiem, że mnie rozumie­
cie i  wybaczcież nieobecność, bo P  teraz nasz cel 
jest ton Barn. j ,

Niech żyje Demokratyczna, Wolna i  Społecz­
nie Postępowa Polska Republika!

Niech żyje Prezydent Bolesław Bierut!

Niech żyje Rząd Jedności Narodowej!

Niech żyje nieśmiertelna pamięć Waszych, bo­
jów i  zwycięstw i  ostateczne nasze zwycięstwo!

PEŁNOMOCNIK RZĄDU R. P. 
v N A  OKRĘG ADMINISTRACYJNY 

DOLNEGO ŚLĄSKA 
Mgr ST. PIASKOW SKI

Następnie przemawiali: przejiłstawićlel 
D. O. W . i przedstawiciel PP R /Po  oficjal­
nej części uczestnicy Zjazdu udali-się po­
chodem na Plac Wolności, gdzie wzięli -u- 
dział w  mszy potowej w  ramach uroczysto­
ści Kościuszkowskich. Po mszy. zostało do­
konane uroczyste , poświęcenie sztandaru 
Związku z wbiciem gwoździ pamiątko­
wych.

- Po poświęceniu sztandaru uczestnicy 
Zjazdu Wżięli udział w  odsłonięciu kamie- 
pia pamiątkowego ku czci bohaterów po­
ległych za wolność i demokrację.

O  godzinie 14.30 rozpoczęły się obrady 
Zjazdu. . ,

Nowe mianowanie profesorów 
na wyższych uczelniach w Polsce

■ ■ W ARSZAW A (SAP). Prezydent Krajowej Ra­
dy Narodowej miano Wal: na Uniwersytecie w 
Warszawie j—  dra,Karola Borsuka profeso­
rem zwyczajnym matematyki, na Wydz. M at 
dr. Władysława ' Malanowskiego — prof. nad­
zwyczajnego okulistyki na Wydziale Lekar 
skim Uniw.. Warsz. Na Politechnice w Warsza­
wie: dra inż. Świderka' —  piof. nadzw. Tech­
nologii Chemicznej, " dra 'inż. Jana Żagwatówl- 
ćza — prof. zwycz. architektury, doc dr. łnżi 
Franciszka Szelągowskiego — prof zwycz. Bu­
dowy Mostów, dr. doc. Franciszka Piascika — 
prof. nadzw. Budownictwa na Wydz. Arch. Pol. 
Warsz. •

W  Szkole Głównej Gospodarstwa Wiejskie­
go w Warszawie: dra Czesława. Kanafojskie- 
go — prpł. nadzw. lyjechańiki i  Maszynoznaw­
stwa, dra Wacława Niedziałkowskiego — pror 
fesorem rfadzw. Urządzania Lasu na Wydziale 
Leśnym SGGW w Warszawie, * dra * Mariana 
Nunberga — .prof. nadz. Ochrony Lasu; dra 
Tadeusz? Ktoczewskiego — prof. nadzw. Ogól­
nej Hodowli Lasu.

Na Uniwersytecie Poznańskim w Poznaniu: 
dra Jana Adamskiego —  prof. nadzw. mikro­
biologii, dra Jafiuszó Jż^ńińa — prof. HSSżW: ■ 
roślin przemysłowych, dra Szczepana SzczO* 
niowskiego — prof. zwycz'. fizyki doświadczal­
nej, dra Augusta Zierhofferą — prof. nadzw. 
na Wydz. Mat - Przyr.
- Na Uniwersytecie we Wrocławiu: dra .Tadeu­
sza Baranowskiego—prof. nadzw. chemii fizio- 
logicznej na Wydz. Lek.* dra Józefa 'Hano — 
prof. nadzw. farmakologii, 'dra Ludwika..Hirsz­
felda t - prof. zwycz. mikrobiologii lekarskiej,

dra Annę Hirszfeldową — pro f nadzw. na pe­
diatrii, -dra Hugona Kowarzyka — prof. nadzw. 
patologii ogólnej i doświadcz., dra Aleksandra 
Oszackiegó — prof. zwycz. medycyny wewn.

Na Uniwersytecie Jagiellońskim w Krako­
wie: dra Tadeusza Tempke — prof. zwycz. cho­
rób wewn. •

Na Uniwersytecie Mikołaja Kopernika w To­
runiu: dra Tadeusza Szczurkiewicza — profe­
sorem socjologii, dra Ludwika Kolankowskie- 
go — Rektorem Uiąwersytetu Mikołaja Koper­
nika w Toruniu.

Na Uniwersytecie Łódzkim w  Łodzi:' dra Ste­
fana Bagińskiego .4- prof. nadzw. histológii - 1 
embriologii, dra Artura Bera -r ptof. r.adzw. 
ednokrynologii, dra Henryka Brokmana — 
prof. zwycz. Chorób zakaźnych, dra Eufemiusza 
J. Hermana — prof. nadzw. neurologii, dra Je­
rzego Jakubowskiego — prof. nadzw). chorób 
wewn. na Wydz. Lek. Uniw. Łódzkiego, dra 
Marcina Kacprzaka prof,"zwycz. higieniy
ogólnej na Wydz. Lek. Uniw. Łódzkiego, dra 
Stanisława Kapuścińskiego doc. Uniw. War­
szawskiego, prof. nadzw. chorób skórnych i 
wenerycznych, dra Stanisława Popowskiego — 
prof. nadzw. pediatrii, dra Mściwoja. Semeran 
Siemianowskiego — prof, zwycz. chorób wew- 
nętrznyph, dra Janusza. Sobańskiego — prof. 
nadzwycz. oftalmologii, dra Ernesta A. Syma— 
prof. >zwycz. chemii ogólnej i fiziologii, dra 
Zygmunta Szymanowskiego —• prof. zwycz. n| 
Wydz. Lek., dra lylieczysława Wierzuchowskie- 
go —  prof. zwycz. fiziologii, dia Franciszka 
Venulet‘ a — prof. zwycz. patologii ogólnej. (

POLACY Z  BELGII WE WROCŁAWIU  
W RO C ŁAW  ̂ (z A p )/ — W ' tyćh dniach 

gościł W rocław rodaków z Belgii, delegatów 
orgaiiizaęjf m łodzieżowej ,.Grujfevald2' Dele­
gaci przybyli do Wroćla<via w celu zapozna­
nia się z możliwościami zatrudnienia mło­
dzieży" polskiej z Belgii w1 naszym przemyśle,
Delegaci są praco.wńikami. fabryki obra­
biarek i. zw iedzili tutaj, fabrykę obrabiarek 
,Waldena“. ■

Czlpnkowie organizacji „Grunwald" b ra li 
czynny iudziął podczas ostatniej okupacji 
n iem ieckiej'Belgii w walkach partyzanckich 
narodu belgijskiego. Obecnie organizacja 
liczy 3000 członków. Prowadzi ożywioną 
działalność ośw iatową-ku lturalną wśród 
swoich członków. (Drak)

KONFERENCJA HARCERSKA 
W ARSZAW A (SAP). W dniu 30 marca w lo­

kalu K. C. OM-TUR w Wąrsząwie (Mokotow­
ska -3)' odbędzie się Konferencja Harcerska, w 
której "powinni wziąć udział b y li instruktorzy
Czerwonego Harcerstwa, byli i czynni instrujt; .. ------  ------ ..
torzy Ż.H.P. Członkowie OM-TUR, ord? ciemnoty i choroby".

członkowie OM-TUR, interesujący się pracą 
harcerską.

POKOJU —  NIE BOMBY ATOMOWEJ 
2ĄDAJĄ KOBIETY AMERYKI -

W ASZYNGTON (S A P ) Kom is ją  ftliędzy- 
amerykańskiej Współpracy i Pt^toju zwo­
łała konferencję kobiet, przedstawicielek 21 
republik amerykańskich. ' Konferencja ma 
opracować deklarację podstawowych zasad 
trwałego pokoju i przedstawić ją  prezyden ­
tom republik amerykańskich oraz ministrom 
spraty  zagranicznych W ielk iej , Brytanii. 
Związku .Radzieckiego i Stanów Zjednoczo 
nych oraz prezydium Konferencji Pokojowej, 
wyznaczonej na dz. 1 maja r, b. w Paryżu.

Na czele Komisji stoi Mabel Vernon. Ną 
konferencji kobiecej przemawiała m. in. 
Gra cielą Pojas Sucre, przedstawicielka Pa 
namy, wyslanniczka ministerstwa oświaty 
oraz Carmen de Lożada, przedstawicielka 
Boliwii. OśWibdczyła ona: „My, które wie 
rżymy w demokracje, nie chcem’y współza 
wodnictwa na polu bomby atomowej, lecz 
żadamy oświaty dla mas i akcji zdrowotnej; 
aby uwolnić m iliony ludzi od przekleństwa

ZM IANA N A  STANOWISKU 
PRZEWODNICZĄCEGO 

Światowej Federacji Związków 
Zawodowych

LO NDYN. (SAP). Sir' Waltef Ćltrine, pełnią­
cy od- lat 20 --tu funkcję sekretarza generalne­
go kongresu brytyjskich związków zawodo­
wych, zamierza podać się do dymisji, by zająć 
kierownicze stanowisko w zarządzie znacjona- 
lizowanego przemysłu węglowego. Brytyjski 
minister opału i energetyki, Shinwell, zwrócił 
się do Rady Generalnej Kongresu z prośbę o 
wyrażenie zgody na dymisję Citrińe ą. Rada 
Generalna zgodziła się w zasadzie z. tą propo­
zycję z tym jednakże, że Cltrinę obejmie nową 
funkcję w początku lata. kiedy ustawa °  nacio- 
nalizacji przemysłu węglowego będzie osta­
tecznie przyjęta i zatwierdzona.

Następcą Citrine“a na stanowisku sekretarza 
i generalnego kongresu będzie Tyson,, zastępca 
sekr. gen. od 1931 r.

Pó przejściu J o  pracy w znacjonaltzowanym 
przemyśle węglowym Sir Walter Citrtne zrzek­
nie się ą również funkcji przewodniczącego 
światowej Federacji Związków Zawodowych.,

POTSKO - JUGOSŁOWIAŃSKA
W S P Ó Ł P R A C A  P A m oT !on tT / -TA jĄ ;

W ARSZA W A  :(SAP), Przyjazna wspólprca Ju­
gosławii i Polski obejmuje wszelkie dziedziny 
życia., Również i odcinek radiotonii posiada już 
poważne osiągnięcia.

W, Belgradzie, który jest siedzibą Rządu 
Związkowego Federapyjriej Jugosławii — zo­
stała zorgnuowna' Placówka Polskiego Radia, 
która co środę i niedzielę na fali Radio-Belgr.ad 
(31.56 m j w piętnastominutowych audycjach 
przekazuje dla Polski najaktualniejsze wiado­
mości z życia Jugosławii, obejmujące sprawy 
polityczne, społeczne i kulturalne.

Ponadto placówka Polskiego Radia informuje 
społeczeństwo jugosłowiańskie o Polsce, wyda­
jąc w tym celu specjalny biuletyn; który jest w 
100) procentach - wyzyskiwany przez Radio-Bel- 
grad i prasę jugosłowiańską,

W  programie ogólnym , radia jugosłowiań­
skiego przewidziane są raz' na dwa tygodnie 
45 • 'minutowe- audycje o Polsce, w języku serb­
skim, jioświęrone przede wszystkim muzyce i 
kulturze polskiej. .
-. Obecnie — w związku z zawarciem „Układu, 
przyjaźni i ’ wzajemnej pomocy" oraz podpisa- 
żdęm „Umowy b Wymianie dóbr kulturalnych?- 
między. Jugosławia J Polską, współpraca radio­
fonii obu państyr rozwinie się niewątpliwie na 
znacznie większą skaló.przyozyniiac się tvra 
samym do umocnienia i pogłębienia prąyiaźni 
między dwoma bratnimi narodami słowiański­
mi. U jś

A 9 \ V  P71F19
PT1RKAW7Y W  K A T O W t r A C H  
\ Masowe rew lzle w  nfekaentanh 

- . KATOW ICE, (SAP). W ładze M ilicii Oby­
watelskiej i przęprową dziły ńiespódyipwnne 
rew izje w piekarniach na skutek skarg- 
konsumentów; że piekarze nie wydają.Chleba 

:|tą i kartk i źy.wnoścfówe, a -na totóasś dużą- 
fchleba znajduje'się na wolnym rynku.

W  wielu piekarniach znaleziono duże za­
pasy chleba, przeznaczonego ną sprzedaż' 
kfartową; chociaż, piekarze tyrierdzili kom- 
alimentom. że chleba' brak, ponieważ nie 
otrzymali przydziału^mąki Chleb ten. *ak 
również biplo pieczywo skonfiskowano' Po­
nadto stwierdzono, że piekarnie dostały-się 
w ręce- osób niepowołanych jak również 
wykryto piekarnie, o których, w tadzew ogóle  
nie wiedziały. '

ARESZTOWANIA ŻA NADUŻYCIA  
I ' CZĘSTOCHOWA (SAP). ,W Częstochowie.' 
komisja* walki z nadużyciami aresztowała 
Ryszarda Brzozows kiego, który sprzedał, ;na 
lewo" 2 tys. litrów nafty:' W e w s i: Z bó w  
aresztowano,'wójta 'Kowalika za przvw lasz­
czanie bezprawnie ściąganych świadczeń rze­
czowych Również we wsi Hzeżiny aresztó-'1 
wano wójta Bronisława Skrzypka, za kra­
dzież krowy przydzielonej repatriantom.’ ...

ROBOTNICY URATOWALI FABRYKĘ
KATO W ICE  (ZA P ) -  W  Towarzystw ie 

Sosnowieckich F ibryk  Rur i Żelaza w 
Zawierciu dostarćzono ż s w ielkiego pieca 
Surówkę ply-nną dó pieca martenówski-go z 
opóźnieniem W piecu marteiumskim W-sad 
był już częściowo roztojii<-n.v. tak że poilczaś 
.wlewania- surówki , kąpiel w piecu silnie " 
podniosła się przy wyciąganiu rynny do-wle­
wania surówki stal prze.tai la się pr/ez lewy 
i środkowy próg. Dz.ęki r>rzv.t«nmu»cf- 
uniysłu robotników, Którzy z naiażenu-m 
życia 'przeszkodzili uciec/ce „lali. utatnw-ri-fo, 
ok 15 ton stali i nię iłopirsyczorm do zaiania 
torów doiezdow vch. a tym samym .do onre- 
rućhomienia' następnego pieca mai-tc.now- 
skiego. ■ -

PROCES W NORYMBERDZE
GOERING ZA WIELE SOBIE 

POZWALA
Prok. Jackson żąda ukrócenia „propagandy hit­

lerowskiej" na żali rozpraw , 
NORYMBERGA (SAP). Szef prokuratorów 

amerykańskich, Robert H Jackson, zwraca uwa 
gę, że Trybunał Międzynarodowy pozwoli) po­
zwanemu Goeijngowi „ująć w ręce przebieg 
procesu" Uwagi Jacksona, zmierzające do te- 
go, by szef nazistów był . zmuszony przerwać 
swe „propagandowe" przemówienia, zostały 
uchylone —* jak mówi — przpz władzę •miaro­
dajną.' Jackson zwraca się do Trybunału z żą- 
daniem, aby zmusić Góeridga do odpowiadania 
wprost na zadawane mu pytania: ‘wszelkie ob­
szerniejsze wyjaśnienia niećb pozostawi swe­
mu adwokatowi, który będzie później przema­
wiał. I ' .... ' <, - ■ '
[ „Za merami tego gmachu waty się sprawa 
odrodzenia nasizmu — mówi prokurator Jack­
son . i Goering byłby jednym z . pierwszych, 
którzy chcieliby, do tego przyłożyć rękę, jeżeli 
się dą, to natoęt z lawy oskarźonyćhi Nie po- 
winniśmy zezwolić, aby ten proces zniżył się 
do poziomu kłótliwej dyskusji z tym oskarżo­
nymi %

W  odpowiedzi na projekt- prok. 'Jacksona, 
przewodniczący f .ybiinaiu Międzynarodowego, 
sędzia Lawrence zadecydował, to dozwala się

Goeringowi na udzielanie krótkich wyjaśnień 
przy odpowiedziach.

GOERING
NIE WIEDZIAŁ O WYMORDOWANIU 
przez hitlerowców milionów niewinnych 

, ludzi
' NORYMBERGA (SA P) W  ostatnim dniu 

ewyćh , zeznań przed Trybunałem M iędzy­
narodowym Goering zaprzecza, jakoby pono 
sil odpowiedzialność - za śmierć milionów 
ludzi lub wiedział o dokonywaniu maso­
wych morderstw przez. Gestapo i W ehr­
macht. - - ' - ,

' Na. tym .tle wynikła ostra scysja między 
generalnym prokuratorem radzieckim Ru 
denko i Goeringiem. Pytania, i odpowiedzi 
padały coraz gwałtowniej m

Goering rękam i mocno trzyma się krze 
sła, jest cały purpurowy, \oezy wlepia w ba 
dającego go prok. Rudenkę. Gdy Hudenko 
powtarza po raz drugi twierdzenie, że oskar­
żony musiał wiedzieć o niasovę.ych mordach 
milionów ludzi, Goermg krzyczy:
" —  Nię, nie 'w iedziałem  i nie spowodo­
wałem łych śmierci!

Na to prokurator; waląc pięścią w pulpit, 
także podniesionym głosem.

- " P a n  powinien wiedzieć o tych faktach!

1 -—i Dlaćzego powintenhto Wiedzieć? P.an 
może tylko stwierdzić, że'jn IbatelW m  było 
z mojej strony nie dou ie<lżieó-się o  tym.

Na ątwięi^lzeuie prokuiątoia, że. Gotering 
musiał o tym ',wiedzieć, ponieważ W-iedziaty 
o tym całe Niemcy, Goering - oświadcza, że 
Niemcy nie wiedziały o  tym.
 ̂ ., W  'Odpowiedzi na zapytanie prok. Ruden- 

*ko, czy zgadzał się z polityką Hitlera w 
kwestii: żydowskiej, w kwestii wojny ze 
Zw iązkiem ' Radzieckim, te o r ii ' „Herren- 
volku" lub w spraw io ro^stoaelańych. ló jjii- I 
ków brytyjskich, Goering mówi, ze jefekol- 
Wiek.nie zgadzał się % Fuhrerern, to jednak 
gdy decyzja zapadła, musiał być je j posłusz­
nym. "

Prokuratorzy francuscy zrzekają się ba- 
'dania Gderinga, motywując zrzeczenie się 
swoje tym, że zamiast zeznań 1 słyszymy 
tylko propagandowe tyrady,

Na zakończenie Goering próbuje roz- 
pofcząć nowe przemówienie na temat sWych 

.zadań, ja'ko hadwibksżegłj jpo Hitlerze przed-' 
stawiciela hitleryzmu, lecz sędzia Lawrence 
raz po raz mu przerywa.

, Robert • .Jacgson,, « naczelny prokurator 
amerykański, st Aterdził, że . jeśli rozprawa 

| będzie tak róż , lęk tą, można się spodziewać, 
że przeciągnie się ona conajmniej do '• 
sierpnia,
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Z życia Partii
Z działalności Miejskiego Komitetu we 

Wrocławia
P ierw sze 'm iesiące br. byty okresem oży­

w ionej działalności werbunkowej i  organi­
zacyjnej M K  P P S  we W rocław iu , Oprócz 
wybitnego przyrostu ilości członków w  tych 
m iesiącach zorganizowano 27 nowych Kół 
i  3 nowe Kom itety dzielnicowe., ź' czego 
szczególne znaczenie posiadają Koła dzielni­
cowe w  P. F . W ., w  Fabryce Obrabiarek, 
„Społem ", w  Miejskich Zakładach Komuni­
kacyjnych oraz w  W oj. Koinendzie Ml jD. 
Oprócz' tego powstały; Koło Naukowe, Koło 
Kupców, Koło masarzy i  Koło Gastronomi- 
ków. Istniejące K o ła  uaktywniły- swoją 
działalifość. -Miejski Kom itet delegował 
swoich m ężów zaufania dio rozstrzygania 
spraw, zw iązanych z repatriacją ludności 
niem ieckiej. Naw iązany został kontakt z 
Powszechną Spółdzieln ią Spożywców. Se? 
kretarz MK PP S  i przewodniczącą Sekcji 
Kobiet w eszli w  skład Zarządu Związku 
Zaw. Pracówników  Społecznych. Przepro­
wadzona została akcją, m ająca ną .celu 
uaktywnienie członków Pa rtii na terenie 
Zw iązków  Zaw. oraz wciągnięcia wszystkich 
członków do Zw iązków  Zawodowych.

Projektu je się w  oparciu o Powszechną 
Spółdzielnię Spożywców zakładanie 'sklepów 
spółdzielczych we wszystkich osiedlach, fa ­
brycznych. Akcja ta jest w toku.

M iejski Kom itet brał. czynny udział w 
niesieniu pomocy repatriantom, przybywają­
cym  ńa teren m iasta przez udzielanie skie­
rowań na odpowiednie p lacówki i przez po­
moc w  wynajdywaniu mieszkań. . .

Sekcja Kobiet PP S  w ykazyw ała  bardzo 
ożywiciną działalność. M iędzy in n ym i , pro­
wadziła  w  dalszym  c ią gu . dożywianie r e ­
patriantów na, dworcach.

W  wydzierżaw ionym  w  styczniu przez 
M K PP S  majątku rolnym  rozpoczęto wstę­
pne prace .siewne. >

TEATR MIEJSKI W E  W R O C Ł A W IU
REPERTUAR

Poniedziałek, 25 marca 1946: Teatr nieczynny."
Wtorek, 26 marca 1946, o godz. 17-ej: „Moja 

Siostra i Ja“ , komedia inuzyczna.
Środa, 27 marca. 1946, o godz. 17-ej:' „Moja 

Siostra i Ja“ , komedia muzyczna.
Czwartek, 27 marca 1946, o godz. 17-ej:'„Moja 

Siostra i Ja“ , komedia muzyczna.
Piątek, 29 marca 1946: Teatr nieczynny z po­

wodu generalnej próby komedii Bałuckiego: 
“Grube Ryby“ .

Bilety sprzedaje wcześniej kasa Teatru M iej­
skiego w godz. od-9-tej do 12-tęj i god 14-tej do
16-tej, a w dniu przedstawienia kasa czynna 

bez przerwy od 9-ej do 17-ej, ^

B G P G B I U A f i  K I N  
„W A RS ZA W A” .ul Świdnicka 16 W  „Niesforne 
dziewczyna* — film prod amerykańskie). 
„PIONIER" ul Maisz Stalina 71 -  „Pojedynek 
„SLASK“ —  ul. Ogrodowa Nr. 27 — „UKO­

C H ANY" film produkcji amerykańskiej Wr 
głównych rolach Charles Boyer, Irena Dunfie. 
Nadprogramm: Polska Kronika filmowa Nr. 7, 

K INO „WYZWOLENIE* Zięplln -  Szkoła wy 
świetla film prod poi „U kresu drogi* (w roi 
gt czołowi ąrt scen poi.) Nad program Pol 
ska Kronika Filmowa Ceny biletów: 5, 10, l* 
1 20 zt
i,POLONIA", ul. Winna 53 boczna Michaelis 

dojazd tramwajem Nr. 1 — „Pojedynek".

Otwarcie Kursu Informacyjnego OMTUR  
W  niedzielę, dnia 24-bm. o god zin ie  16-tej 

./ lokalu W K  OMTUR odbyło się uroczyste, 
otwarcie Kursu Inform acyjnego aktywu Or­
ganizacyjnego z terenu Dolnego Śląska. 
Poszczególne Kom itety Pow iatowe Organi­
zacji przysłały po 2-ch uczestników. Pó 
części oficjalnej, w  czasie której przem a­
w ia li przestalwiciele W K  PPS  i  W K  OMTUR 
odbył się w ieczór św ietlicowy i  wspólna, ko­
lacja. Normalne w ykłady na Kursie roz­
poczynają się w  poniedziałek, dnia 25 bm. 
i  będą trw ały  przypuszczalnie 8—9 dni. Do­
brany zespół wykładówców  i  starannie 
opracowany program  Kursu gwarantują 
wysoki poziom  i realne korzyści, jakie 
uczestnicy z tego Kursu wyniosą.

Nadzwyczajne Zebranie 

Kupców, Gastronomlków, Piekarzy, Masarzy 
1 Cukierników zrzeszonych w  kole Spożyw­
ców PPS we Wrocławiu

odbędzie się w  niedzielę dnia 31 marca 
1946 o godz. 10 rano w  lokalu W K  PPS przy 
pL Biskupa Nankiera 1 (Ritterplatz) 

Obecność obowiązkowa.

OBRADY W AR SZAW SK IEG O  
A K T Y W U  KOBIECEGO PPS 

W A R S Z A W A  (SAP). Dhia 26 hm. odbyły 
sie obrądy warszawskiego aktywu-kćbieeego 
Polskiej P a rtii Socjalistycznej. Obradom prze­
wodniczyła oddana działaczka socjalistyczna 
tow. Stąnkiewiczowa P o  pozytywnej dys­
kusji uśtąląpp dokładną lin ie szkoleniową i 
organizacyjną kobiet należących do Polskiei 
Partii Socjalistycznej.

KONFERENCJA AKADEMICKIEJ  
M ŁODZIEŻY SOCJALISTYCZNEJ  
W ARSZAW Ą (SAP). Dnia 26 i 27 marca od* 

będzie się w Komitecie Centralnym, Warszawa, 
ul. Mokotowska 3 pierwsza Krajowa Konferen­
cja Akademickiej M łodzieży Socjalistycznej, w 
której wezmą udział przewodniczący i sekreta- 
rai Akademickich Koi OM^TUR' t  Z.N.M.S.

O D P R A W A  PRZEW O DNICZĄCYCH  
OM TUR

W ARSZAW A (SAP).. Komitet Centralny OM- 
,TUR przypomina, że dnia 26 j, 29 marca odbę­
dzie sie p Warszawie odprawa przewodniczą­
cych i sekretarzy Komitetów. .Wojewódzkich 
OM-TUR. ,

Kilku zdolnych

przyjm ie natychmiast

Drukarnia* Nr. 2
Spółdzielni W ydaw n iczej łW IED ZAs 

Wrocław, ul. W ierzbow a 30 (W eiden)
!j i v f  • . im  « .  Ma

Sekretariat Sekcji Kobiet 
P.P.S.

I Pomorska 15
Przyjmuje zapisy do organi ującego się

Klubn Sportowego
przewidziane: Gimnastyka, Lekkoatletyka 

Wioślarstwo

„SPO ŁE M "
Związek Gospodarczy Spółdzielni R. P.

Oddział w e W r o c ła w iu  

ul. KleczkuWska 52 - Por i Miejski

z a w i a d a m i a
żę z powpdu kwaitalnego remanentu 

będą nieczynne:

biura — 29, 30 marca i 1 kwietnia 
magazyny — 30 marca i 1.kwietnia

Poszukujmy kierownika
-firm y z, branży metalowej oraz ma- 

; gazyniera(-ki) - -i buchaltera(-ki). 
„. Zbiornica odpadków metalpwycb 
ul. Henryka Pobożnego 12, 14,16.

Poszukujemy

rutynowanej

A D M IN IS T R A C J A  '

„Naprzodu Dolnośląskiego"
Wierzbowa 30

Zidniem 1-go kwietnia br. 
rozpoczęła przyjmowanie prenumeraty

z odnoszeniem do domu
23

Zgłoszenia z życiorysem 

Wrocław, ul. Wierzbowa 30 (Weiden)

D rukarn ia Nr. 2
Spółdzielni, Wydawniczej ;YWIEDZA®

H 17

Kronika Wrocławia
Bezpłatne seanse kinowe dla młodzieży.

W  związku z odbywającym się dnia 21—28 
bm. „światowym Tygodniem Młodzieży4* Korni*1 
sja Porozumiewawcza Organizacji Młodzieżowych 
zorganizowała na terenie miasta Wrocławia, sze­
reg'bezpłatnych-seansów kinowych dla młodzieży , 
pracującej buczącej, się. Dały one możność naszej 
młodzieży, skorzystać bezpłatnie, z miłej i  kształ­
cącej rozrywki. Należy spodziewać się, że kie­
rownictwa Organizacji Młodzieżowych w przy* 
szłości. częściej będą ułatwiać wykorzystanie ki­
na . przez młodzież, nie tylko z okazji jakiegoś 
święta.

Kuchnia Budowa we Wrocławiu.
Miejski Komitet Opieki Społecznej otworzył? 

przy ‘ulicy Pomorskiej 15 kuełmię Ludową Nr 1,. 
przeznaczoną wyłącznie dla repatriantów, prze­
siedleńców i  studentów Uniwersytetu. Korzystać: 
z, niej można za ■ okazaniem odpowiednich doku­
mentów. Pół litra gęstej, pożywnej zupy oraz* 
kubek słodkiej kawy z kromką chluba wydawane i 
są bezpłatnie codziennie *od’ godziny 12—

Ż tejże kuchni, dostarcza się posiłków na 
wszystkie dworce, celem nakarmienia przejeżdża-1- 
jących w transportach, repatriantów z ZSRR, a 
nadto obsługiwane są Punkty Opieki nad Podisóń 
żującą matką., Kuchnia, w któręj kierowniczką 
jest. energiczna j  zapobiegliwa ob'. Chłopeck^' 
członek Zarządu Sekcji: Kobiet PPS, wydaje 
dziennie SÓO-̂ -600 obiadów.

Nawy Zarząd Związku Dziennikarzy.

W  niedzielę dnia '24 bm. odbyło .się Walne 
Zebranie członków Związku Zawodowego Dzień- .i 
nikarzy, Oddział Miejscowy Wrocław. N a zebra­
niu tym, ustępujący Zarząd Udziału złożył sjpra- j  
wozdanie z dotychczasowej działalności • Doko- i 
nano wyboru . nowego zarządu, w skład którego 
weszli: redaktor naczelny „Naprzodu DolnoŚiią»| 
skiego" Bronisław Winnicki —  prezes, redaktor i 
Wasilewski z „Pioniera" —  wiceprezes, -red;-!  
Olszewski z „Pioniera",',Ziemand z „Trybuny 3 
Dolnośląskiej", redl Frydryęhoweki z PAP-u. I 
Dó Komisji Rewizyjnej wybrano: jako przewód* ’ 
niczącęgo Ted. z „Pioniera" T. Tułaśiewicza, ] 
red.' łow ik a  i Stellę Olgierd. Do Sądu Kpleżeń-, 
skiego zostali powołani redaktdrzy: Drewńow- i 
ski,-Galiński i  Adamowicz: W  skład nowoutwo* j  
yzęnej)) Komisji Organizacyjnej wybrano: Wie-'| 
czorkiewiczównę, Łukomską i Dymitrowskiego, 
Pjzyjg|ó l i '  nowych aplikantów. , , ,| j

Ogłoszenie o przetargu
Polskie Radio we W rocławiu, Rynek 15I I  

ogłasza nieograniczony przetarg na odbu­
dowę gmachu Rozgłośni P. R. tye W rocław iu.

Oferty, w  x zalakowanych, n iefirm ow ych 
kopertach z napisem:

„Przetarg  na odbudowę Rozgłośni Po l-: 
skiego Radia we W rocław iu ", należy składać 
w pyrękcji Polskiego Radia, W rocław  R y­
nek 15 — do dnia 30 marca 1946 r. godz. 13.3p.‘ i 
Otwarcie ofert nastąpi tegoż dnia o godz. 
14-tej. '

Podkłady i inform acje możną otrzym ać 
codziennie w Dyrekcji Polskiego Radia, W ro ­
cław, Ryhśk 15, I I  piętro na prawo.

, Dyrekcja Polskiego Radia zastrzega sobie; 
prawo unieważnienia przetargu bez podania 
pówodów, prawo wyboru oferty bez względu 
na cenę, jak również prawo powierzenia fir-: 
mie pewnej części tób< t̂.

Pełnomocnik Polskiego Radia- 
na Okręg Dolnego Śląska. .

(—) Głowacki.

'N A U K A  I W Y C H O W A N IE

OGŁOSZENIA DROBNE

Lekcje Rytmiki 1 Plastyki dla dzieci i m ło­
dzieży. Zapisy, przyjm uje Sekretariat Sekcji 
Kobiet P .'P . S. przy ul. Pomorskiej Nr. 15 w 
godzinach 9—13 i 15—17. - ,) x (32)

T. U. R. organizuje kursy języka angielskiego 
i  rosyjskiego dla początkujących i  zaawanso* 

. wanych 10 z L  godz. Zapisy: Sekretariat 
T. u. R. ul. Pomorska 15 w godz. 10—12., (31)

Lekcje Tańców Nowoczesnych pod ^kierun­
kiem  znakomitego baletm istrza w  Klubie 
Sekcji Kobiet P. P. S. przy ul; Pomorskiej 
Zapisy na lekcje członków i  tych wszystkich, 
którzy pragnęliby nauczyć się tańców nowo­
czesnych, codziennie w  Sekretariacie Sekcji 
przy ul. Pomorskiej Nr. 15 w godzinach 
9— 131 15— 17: ; , (30)

Sekcja Kobiet P. P. S. organizuje kursy pi: 
sania n a '  maszynie. Informacje i zapisy 
przyjm uje sekretariat Sekcji Kobiet' P. P. S. 
ul. Pom orska 15.. I. p. , . (29)

KORKI
maszyny i  narzędzia do ich wyrobu, sprze­
daje i  kupuje,

Krakowska Fabryka Korków 
K r a k ó w ,  P iłsudskiego22, teł. 566—91. P.

K. Dajewski, Szklarnia i oprawa obrazów, 
W rocław , Główny Rynek 7. Poleca w du­
żym  wyborze obrazy po cenach przystęp­
nych. (7)
Wytwórnia Obuwia E. Jerema, Wrocław, Ry 
nek 7. W ykonuje wszelkie roboty wchodzące 
w zakres fachowości, specjalność buty ofi­
cerskie. (8)

Sprzedaż W yrobów Tytoniowych Zalewski 
Zbigniew, W rocław. Główńy Rynek 44, Po­
leca duży wybór cygar, papierosów monopo­
lowych'. Cygarniczki, fajki, zapalniczki, g il­
zy oraz duży w ybór win gronowych i owo­
cowych. ! y. ;, ' ■■■ \  (6),
Towary Żelazne i Narzędzia artyku ły tech­
niczne i  gospodarcze „Metal". W rocław; 
ul. Stalina 45a. '' ? . ■■■; (27j

Cech Stolarzy Rzemiosł Drzewnych szuka 
robót stolarskich Stalina 14. \ (25)

Praktykant z ukończoną szkolą handlową 
potrzebny do/ sklepu kolonialnego. Podania 
własnoręcznie . napisane przesiać „Naprzód 
Dolnośląski” pod -hSumienńy".. . / (39)

Potrzebny ogrodnik ze znajomością gospo­
darstwa wiejskiego w okolicę Wrocławia'. 
Oferty „Naprzód Dolnośląski" pod „Ogro­
dnik". ' - - -•> (40)

Restauracja - Kawiarnia k u c h n i a  w y b o r o w a

n r  r n  /**n n n  T n  TT A U  Przyjmuje zamówienia na przyjęcia zbiorowe 
I/La U K U r t J O K A  Codziennie Dancing

2 W r o c ł a w ,  S t a l i n a  10 ń od godz. 15“  Orkiestra doborowa

Dom Handlowy Konfekcji i Galanterii, W ro­
cław ul: Kiełbaśnicza 7-a róg M ikołaja. Pror 
wadzi wszelkie roboty wchodżące w  zakres 
krawiectwa cywilnego, wojskowego i  działu 
damskiego. Krój Warszawski. Ceny przy­
stępne. * -r* i (U )

Skubicki Gabriel, Zegarmistrz, Wróćtaw, Ru­
ska 36. W ykonuje wszelkie roboty wcho­
dzące w zakres zegarmistrzostwa. V )  (4)

Wytwórnia Trumien Grabiszyńska 85. Skle­
py: Stalina 14 i Szewska 58.- (26)

Przystąpię do interesu handlowego lub prze­
mysłowego. Branża, obpjętńa'. Oferty pod 
„Gotówka" do Adm inistracji „Naprzodu Dol­
nośląskiego". - , (24)

Artykuły Gospodarstwa Domowego, - Jan 
Chmielecki, W rocław i Pomorska 22. Posiada 
na składzie duży wybór porcelany, szkła i 
emalii. - (10)

Rutynowany buchalter bilansista przyjm ie 
każdą pracę wchodzącą ,w zakres księgo^ 
woścsu' Sporządza bilanse, deklaracje -składek 
dla Ubezpieczalni, Śp.ołecznej, podatku obro­
towego i dochodowego. Poważne referencje. 
Oferty do ĄdminiOtracji „Naprzodu Dolno­
śląskiego" pod „S iła  Fachowa ; , (42)

Pracownika(czkę) biurową ze znajomością 
księgowości, najchętniej z branży księgar­
skiej natychmiast Spółdzielnia Wydawnicza;. 
Oferty pod „P ilne” dc Adm inistracji „Na­
przodu Dąlnośląskiego". ’ (16)

Ogłaszajcie się
w „Naprzodzie Dolnośląskim**

Fryzjer Miroczaik Józef Lwowianin otworzył 
Zakład Fryzjerski przy ul. Stalina 96.

■ i p l
Nowo - Otworzony Zakład Fryzjerski przy 
ul. Stawowa 13. Obok Głównego. Dworca. 
Poleca się Sz, K lien te li j

PO SZUK IW ANIE  RODZIN

Aleksandra Melnyczuka z Tarnopola poszu-' 
kuje żona Helena Melpyczuk przebywająca? 
w Ameryce. W iadomość proszę kierować^ 
pod adres W  roclaw, Ruska 36, Skubicki. 9|

' - n  m
Buczkowskiego Edmunda ur, 1921 r. w Pary ­
żu — ostatnio zam. w Dubnie w yw iezionego 
jesieriią 1943 v. do Austrii poszukuje żona® 
z dzieckiem (Ryszardem) z doiriu Pikusówna! 
z Julianówki. W iadomości kierować, gmina; 
Kuźnica Cieszyńska. ‘ , (44J|

RÓŻNE

Kilkadziesiąt tys. zł. współpracę włożę d o i 
czyhnego interesu. Handlowa, solidna, sa- J 
motna osoba Oferty dla „Samotnej” „Na-1 
przód Dolnośląski", W rocław, W ierzbowa 3CH

Posiadam gotówkę, oczekuję propozycji^  
Zgłoszenia „Naprzód Dolnośląski", W roc ła ^ S  
pod „Sblldńy Mteres"._____________________ (3&1

Kmiotek Andrzej zam ieszkały W roc ław ,! 
ul. Rittigerstr. 11 .zagubił kartę rozpoznawaj 
czą, rejestracyjną i metrykę._______ , (^ |

Matyjek Franciszek zamieszkały W rO cła js^L  
ui. Kopisz 88 m. 1, zgubił kartę rejestracyjną I  
Wydaną przez R. K.' U. w Skierniewicach. (l|4|H

Zbiornica odpadków metalowych
skupuje wszelkie odpadki metalo­
we oraz półfabrykaty; i  fabrykaty.) 
m etalowe

ul. Henryka Pobożnego 12, 14. 16.

CENY OGŁOSZEŃ: Ogłoszenia drobne po 5 zl. za wyraz. Poszukiwania rodzin i pracy po 3 zł. Urzędowe, przetargi, nekrologi 1 mm szerokości 1 szpalta po lQzl., reklamowe l5zł. W  tekście red. 25zŁ 
tłustym drukiem 100 proc. drożej. W  numerach niedzielnych 50 proc. drożej. Przy wielokrotnych ogłoszeniach — rabat Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie. odpowiada. 
Godziny urzędowania: Redaktor naczelny —  we wtorki i piątki od godziny 10— 12-tej. Sekretarz redakcji codziennie z wyjątkiem sobót od 9— 11. Redakcja i  administracja: Wrocław, 
ulica Wierzbowa 30. — Telefon 117. \  Odbito w Zakładach Graficznych Spółdzielni Wydawniczej „W iedza" we Wrocławiu, ulica Wierzbowa 30.

Redaktor: Mgr. Bronisław Winnicki, Nadesłanych rękopisów redakcja nie zwraca, F  0 0 1 8 Wydawca W K  PPS Dolnego Śląska.

ZAO FIAR O W AN IE  PRACY

K UPNO  I SPRZEDAŻ


